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Mocne rozprawy w sejmie.
Po aikoholu — karty i taryfa celna, o świcie dnia — zgrzyt

demagogii partyinei.
WARSZAWA, 14. 3. Wczoraj­

sze posiedzenie plenarne sejmu, 
trwające bez przerwy od godz. 4-ej 
popołudniu do godz. 3-ej min. 15 
nad ranem, odbyło się pod znakiem 
dyskusji nad ustawą przeciwalko­
holową, wmiesioną przez rząd.

Dyskusji tej przysłuchiwał się 
cały czas p. wiceminister Starzyń­
ski. siedzący samotnie na ławaeh 
rządowych.

W dyskusji, która przybierała 
niekiedy momenty gwałtownej pole 
miki. w wielu momentach lała się z 
trybuny zamiast alkoholu woda prze 
mówień. Odpowiedzi na wszelkie 
zarzuty z prawej i lewej strony u- 
dzielił p. wiceminister Starzyński w 
oh: - >s-!h*?h przemówieniu.

Po godz. 1-szej sejm większością 
głosów przyjął projekt rządowy z 
poprawkami. Z kolei przystąpiono 
do dafszych punktów' porządku 
dziennego.

Poseł Wiślicki (BB) zreferował 
ustawę o nodatku od kart do gry.

Dotychczasowe opodatkowanie 
wynosiło od talji 80 groszy, w tern 50 
groszy plus 10 procentowy dodatek, 
t  j. 5 groszy na cele skarbu, a 25 na 
polski czerwony krzyż.

W  obecnej ustawie opłata na 
rzecz skarbu wynosi 1.30 zł_ a na 
ezerwonw krzyż 40 groszy. Od talji 
ponad 30 kart 2 złote na rzecz skar­
bu i 00 gr. na rzecz PCK

Referent oświadcza, że obecnie 
czerwony krzvż otrzyma z tego ty­
tułu 459.000 złotych. Po krótkiej 
dyskusii ustawę przyjęto w dru- 
glem czytaniu.

Następnie przystąpiono do wnio 
sku kł. narodowego w sprawie zmia 
ny tarvfy celnej.

Po przemówienia eh pos. Langne­
ra i Lecbn<ekiego, marszałek z po­
wodu późnej pory odłożył wszyst-

PO ZW YCIĘSTW IE RZĄDU LA­
VA LA W IZp-IE DEPUTOW A­

NYCH.
Kompromitacja socjalistycznych 

adwokatów'.
PARYŻ, 14. 3. W ielki sukces, ja  

ki odniósł wczoraj rząd Lavala po 
33-god/innem posiedzeniu, jest dziś 
przed mi ot era obszernych komenta­
rzy w całej prasie porannej.

Bohaterem chwili jest lain ister 
finansów Fiandin. k tóry  swem 
dzielnem zachowaniem się wobec 
skierowanych przeciwko niemu na­
paści i zręczności, z jaką przeszedł 
do kontrataku, w ysunął się na pierw  
szy plan wudowni parlam entarnej.

Dzień wczorajszy był niezawod­
nie klęska grupy  socjalistycznej, do 
której szeregów należy wielu zna­
nych adwokatów', którzy w życiu 

. polityemem w ojują do upadłego z 
kapitalizmem a w życiu prywatnem  
suto oolacani przez wielkie przed­
siębiorstwa finansowe, ży ją  z tego 
kapitalizmu.

Reanim ując całą tę, w yjątkowej 
doniosłości debatę, dochodzącą chwi 
łami do tragizmu, należy stwierdzić, 
że prestige prem jera Layala znacz 
nie się zwiększył.

M inister Flandin, zam iast być 
gm -fforiT m  przez potok błota",
jak to zapowiadała opozycja. sta­
nął niemal n a  p iedestale (PA T).

kie punkty porządku dziennego, do 
których byli zgłoszeni mówcy.

Bez dyskusji natomiast przyjęto 
w  drugiem i trzeć i em czytań I n li­
stowe o skupie kolei Lwów — Sto- 
janów, o wyłączenie powiatu tur- 
ezańskiego z województwa stani­
sławowskiego, na wniosek komisji 
wojskowej wybrano na członka za­
rządu funduszu kwaterunku wojsko 
wego p. Reehowieza,

Wśród zgłoszonych wniosków7 
znajduje się ni. in demagogiczny 
wniosek klubu narodowego, Ćh. D., 
stronnictwa chłopskiego, NPR. i 
PPS. w sprawie bicia dzieci szkol­
nych przez nauczycieli za niekupo- 
wanie pocztówek przeznaczonych 
na Maderę. Wnioskodawcy proszą o 
wyjaśnienie.

Następne posiedzenie odbędzie 
się w poniedziałek.

Policja na zjeździe znanych komunistów
Nieoczekiwana wizyta w yw ołała  popłoch.

W ARSZAW A, 14. 3. (wł.) Połi- 
eja polityczna, w związku % przy- 
gotowTaniami komunistów do obcho­
du uroczystości w dniu 18 bm. i 1 ma 
ja  r. b.. nakryła dzisiaj zjazd komu­
nistyczny. Odbywa! się on w zakon 
spi rowan ym lokalu na Pradze, przy 
ulicy Ząbkowskiejl

W czasie wkroczenia policji na 
salę obrad, uczestnicy zjazdu rzuci­
li się do drzwi i okien, chcąc um­
knąć z rąk funkcjonarjuszów poli­
cji. Udało się wszystkich zatrzymać. 
Między innymi aresztowano: Ada­
ma Łdszkiewieza, członka egzekuty

w y warszawskiej p artji komuni- 
etycznej, Ja n a  Puchałę, członka cen 
tralnego wydziału zawodowego, Ig­
nacego Toma, członka komitetu cen 
tralnego i Antoniego Skudlewwkie-

fa, Wincentego Aniołkowa ki ego i 
tanisława Dąbrowskiego, oduaw- 

na poszukiwanych przez policję 
dzińlaczow komunistycznych

W ciągu dnia dzisiejszego prze­
prowadzono liczne aresztowania na 
terenie stolicy. Śledztwo w tej spra 
wie prowadzi Będzia śledczy dla 
spraw komunistycznych, p. Kwiat­
kowski.

Dr. med Luftspringer
b. Dyrektor Szpitale Wenerycznego

Spec,a ista chorób skórnych i wenerycznych
o rd . o d  10— 1 i 5 — 8, 

D ia te rm ja ,  la m p a  k w a rc o w a , le c z e ­
n ie  ż y la k ó w  z a s tr z y k a m i.  K o s m e ­

ty k a  le k a r s k a .
So nawiec, uf. Moanefowsóa 39 il pi

T e le f o n  6-09.

GWAŁTOWNA BURZA ŚNIEŻ­
NA W WILEŃSZCZYŹNIE. 

Wicher obala słupy i porywa dachy,
W ILNO , 14. 3. W dniu wczoraj­

szym nawiedziła województwo wi­
leńskie i nowogródzkie gwałtowna 
burza śnieżna, która wyrządziła bar 
dzo wielkie szkody.

Niebywała śnieżyca zniszczyła 
szereg linij telefonicznych, zasypa­
ła drogi i tory kolejowe. Gwałtowny 
wicher powyrywał wiele słupów te­
legraficznych, w niektórych wsiach 
pozrywał dachy z domów.

W powiatach wileńskim, moło- 
deezańr-kim i wołożyńskim, zaspy 
śnieżne na drogach sięgają dwu me 
trów.

Pociągi przybyw ają do Wilna i  
opóźnieniem 2 do 4 godzin. Na te ra ­
nie całej dyrekcji pracują be* 
przerwy pługi odśnieżne i drużyny 
robotników, oczyszczających tory  ze 
śniegu.

Aresztowanie szajki handlarzy żywym towarem
w K ie lc a c h .

Przywódcą był b. sekretarz sądu okręgowego, pomocnikiem
niejaki Sztajman,

W czoraj w  K ielcach rozeszła się 
sensacyjna wiadomość o wykryciu 
b iura handlu żywym towarem.

Urząd wojewódzki stwierdził, że 
na terenie województw7a kieleckiego 
istnieje

tajne binro emigracyjne, 
trudniące się werbunkiem i wysył­
ką zagranicę łudzi na roboty sezo­
nowe.

W  transportach  ludzkieh w  znacz 
nej mierze przeważały młode kobie­
ty

od 18 do 24 lat.
O sensaeyjnem tem odkryciu u- 

rząd wojewódzki zawiadomił w ła­
dze śledcze, które wdrożyły natych­
miastowe i energiczne śledztwo.

Okazał© się, że od dłuższego cza­
su upraw iano nielegalny werbnnek 
przez specjalnych agentów - domo­
krążców, którzy werbowali ludzi z 
całego terenu woj. kieleckiego.

Centrala tego biura mieściła się 
w  Kielcach. w zakonspirowanym

lokalu przy ul.
Tylnej nr. 1.

Ostatnio „centrala" uruchomiła 
oddziały w większych miastach 
woj. kieleckiego. Biuro wysyłało 
tylko tych łudzi, którzy posiadali 
większą ilość pieniędzy, przyczem 
agenci pobierali od każdego 

od 70 do 80 zł. 
tytułem  specjalnych o p ła t Biuro.o- 
perowało falszywemi paszportami, 
kierując transporty  przez Gdańsk.

W  czasie pierwiastkowego śledz­
tw a ustalono, że kierownikiem biu­
ra  i akcji wysyłkowej był mieszka­
niec K ielc

Jankiel Sztajnm an, 
k tóry  został natychm iast aresztowa­
ny. Szlajm nan przyznał się do udzia 
łu w akcji, a  następnie w toku prze 
prowadzonej w biurze rewizji usta­
lone, że głównym prowodyrem i za­
łożycielem biura emigracyjnego był 
starszy sekretarz sądu okręgowego 
w- Kielcach,

O rozszerzenie noweli do ustawy 
o ochronie lokatorów.

W ARSZAW A, 14. 3. (wł.) W  
związku z projektem rządowym no­
welizacji ustaw y o ochronie lokato­
rów udaje się ju tro  do m inistra spra 
wiedliwnśei delegacja związku loka 
torów z całego kraju. Delegacja wrę 
czy ministrowi memoriał w spraw ie 
rozszerzenia noweli. Między ianerni 
związek lokatorów domafra się:

wstrzym ania eksmisji o ile zaległo­
ści w opłatach za mieszkanie prze­
kraczają nawet sumę dwuch rat ko­
mornego, oddalania skarg eksm isyj­
nych, gdy lokator wyraża chęć 
uiszczenia zaległości w sądzie i po­
zostawienia sublokatora w mieszka­
niu, na wypadek śmierci właści­
ciela.

Bokowiecki,
który został kilka miesięcy temu 
zwolniony z zajmowanego stanowi­
ska za cały szereg wykroczeń dy­
scyplinarnych. popełnianych pod­
czas urzędowania.

Bokowiecki, po zwolnieniu z po­
sady, prowadził niezwwkle

wystawne i hulaszcze 
życie, w końcu, kiedy wyczerpały 
mu się fundusze i g run t usuwał mu 
się z pod nóg,

popełnił samobójstwo
w swem mieszkaniu w K ie lc a c h , o 
czem donosiliśmy.

Do obecnej chwili przyczyna sa- 
mobójstwa Bokowiecki ego była nie­
w yjaśniona. Dopiero wykrycie biu­
ra  handlarzy żywym towarem wy­
jaśniło tę sprawę.

Główne nici tej sensacyjnej afe­
ry  zwiazane są z osobą Bokowiecki? 
go. Samobójstwa) jego utrudnia w 
dużvm stopniu śledztwo.

W edług obliczeń biuro za inkaso­
wało od robotników około

20.(Ukt złotych.
Przeprowadzone wczoraj śledz­

two stwierdziło, że biuro em igracyj­
ne było tylko parawanem. za któ­
rym kryła się świetnie zorganizo­
wana^ szajka handlarzy

żywymi towarem.
Śledztwo zatacza coraz to szer­

sze kręgi, w totku są dalsze areszto­
wania.
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Tragiczny zgon na udar sercowy
kierowniczki wydziału sz k o ln e g o  w m a g is t r a c ie  s o s n o w ie c k im

(22-pa lo’e ia  państwowa.
WARSZAWA. 14. 3.

I-sze  c iąg n ien ie .
15.000 zL nr. 8677.
10.000 zł. n-ry: 13304 43636.
5.000 zł. n-ry: 2834 122987.
3.000 zł. n-ry: 25324 100425 110866.
2.000 zl. n-ry: 15291 56516 84039 136489 

147265 176718 207513.
1.000 zł. n-ry : 806 5815 14060 26566

65160 70486 98107 104787 114000 128625
131938 139192 170631 171202 186564 192019 
195255 200021 201379.

500 zł. n-ry: 4398 12016 13395 1S403
21926 23594 713 25991 31985 32245 35730
'40424 45602 51175 52336 55009 56159 58210 
59238 60455 61780 62528 65604 68013 74635 
871 77592 80454 84994 91709 92565 98399
100419 101688 102249 103277 105060 108327 
110203 117236 123265 888 127772 128448 742 
129124 431 132669 133007 135154 454 140927 
143186 857 967 151674 152333 154291 791
157235 839 992 164832 165788 156116 168218 
170387 661 172672 175661 697 178439 182915 
192579 198892 203606 753 204358 206669.

11-gie c iąg n ien ie .
10.900 zł. nr. 43746.
5.000 z l  n-ry: 12460 114662.
3.090 zł. n-ry t 8066 4066 40227 91866

113358 149073.
2.000 zł. n-ry : 69908 81859 95748 111245 

115385 158669 178214 197880.
1.080 zł. n-ry: 2592 13083 28878 36887 

44406 52665 55796 61419 849 62640 82745
90835 110745 146007 163092 464 177936
202480 203701.

500 zł. n-ry: 8123 13960 16476 709 17764 
20274 506 23114 25759 28578 31283 33815 
37458 39051 39472 40293 42832 45943 49029 
565 £0626 52359 55788 59148 983 63889 64146 
65634 67905 71274 75298 517 79058 85477
86327 90111 93113 95231 104092 159 109825 
110090 117364 123913 126603 129501 981
132582 135566 138916 142001 154 145916 564 
150211 153826 155283 156388 157838 161801 
931 162952 163404 440 163981 166511 170256 
«34 172668 173473 703 175578 830 177245
837 178604 181813 182754 188171 189161
191018 327 356 193271 202451 203464 484
205230 206936 207510 20S921.

W  KOLEKTURACH 
JÓZEFA HLAW SKIEGO:

w Sosnowcu, 3-go m aja 23, teL 224,10-35. 
w Będzinie, Małachowskiego 1, teł. 3-14, 
W D ąh ^w ie  Góra., 3-go m aja 4, tel. 1-24, 
tr Zawierciu, Paderewskiego 7, tel. 97, 
w Grodżcu, ni. hi arntowieża 9, tel. 10, 
w Czeladzi, Rynek 8, teł. 42.

W  5 dniu ciągnień Y klasy padły na 
stępujące wygrane:

Zł. 1.000 na n r: 177S36.
Po zł. 500 na n-ry: 74635 170387

182754 203606 206669
oraz stawki po zł. 250 na n-ry: 2431 

2467 11212 11688 25114 51732 47213 92379 
113701 113767 113779 127334 127358 127392
149590 155937 155963 155974 161249 161300
163849 167105 170386 171985 177017 179271
182791 194537 195989 198650 201067 203695.

W ygrane stawki zamieniamy na no 
we szczęśliwe losy do dalszych ciągnień
V klasy, które trw ać będa do dnia 18.
V I r. b. wŁ

PODZIĘKOWANIE
Niniejszem  składam  ser­

deczne podziękow anie Ks. A. 
H U SZN IE w  Dąbrowie Górni­
c /e j za w yleczen ie m ię z cięż­
kiej choroby wątroby i guza  
rakowatego.

Gdjdzlk Marjanna  
Porąbka.

Wczoraj, o godz. 7 wieczorem, w  
poczekalni kina „Zagłębie" w Sos- 
noweu zmarła nagle ś. p. Jadwiga 
Waśniewska, zasłużona działaczka 
społeczna, znana szeroko w Zagłę­
biu.

P. Waśniewska, po kilkudniowej 
chorobie wyszła na miasto i udała 
się do kina. W poczekalni poczuła 
się niedobrze. Przybył natychmiast 
zaalarmowany dr. Zahorski, mimo 
jednak energicznych zabiegów leka 
rza, p. Waśniewska zmarła na uda* 
sercowy.

Tragiczny ten zgon wywoła!

wśród obecnych w poczekalni osób 
wstrząsające wrażenie. Zwłoki prze 
wiozło pogotowie kasy chorych do 
mieszkania.

Ś. p. Jadwiga Waśniewska była 
kierowniczką wydziału szkolnego w 
magistracie sosnowieckim. Zmarła 
brała żywy udział w życiu sp»łeez- 
nem i kułturałuem. Za zasługi te 
odznaczona była krzyżem zasługi.

DO DZIATWY SZKOLNEJ 
miasta Sosnowca.

Dzielę się z Wami kochane dzie­
ci miasta Sosnowca, we wszystkich

22 szkołach smutną wieścią, że w sa 
botę wieczorem, zgasło miłujące 
Was, zacne, kochane serce. Waszej 
wielkiej opiekunki, przedobrej mat­
ki ś. p. Jadwigi Waśniewskiej. 
Odeszła w zaświaty pani miłościwa, 
prawa i szlachetna, której radością 
największą byłyście, W y dzieci 
szkół miasta Sosnowca.

Miłością przedobrą pieściło jej 
dobre, polskie serce wasze mamy i 
was. Dziś to serce już zastygłe, w 
trumnie o cichą was prosi modlitwę, 
o szczere wasze dziecięce: „wieczne 
odpoczywanie".

Ojcowie, matki, opieki rodziciel­
skie, dzieci — ś. p. zmarłej oddajmy 
wszyscy ostatnią posługę w dzień 
jej ostatniego pobytu wśród ńas, w 
dzień jej pogrzebu.

Władysław Mazur, 
b. przewodniczący Rady Szkolnej 

Miejskiej miasta Sosnowca,

P O S I A D A M  N A  S K Ł A D Z I E
duży wybór obuw ia w łasnego w y­
robu: m ęskie, dam skie, średnie i dzio- 
cinne, oraz duży wybór obuw ia w y  

sortowanego.
Po cenach konkurencyjnych! 

L W A G A : Z  okazji Świąt ceny
zniżone o 25 proc.

Gruźlica płuc jest nieuleczalną i co­
rocznie, nierobiąc różnicy dla płci, wi<» 
ku i stanu, kosi m iljnny ludzi. — Przy 
zwalczaniu chorób płucnych, bronehitu, 
uporczywego, męczącego kaszlu i Ł pu 
stosują pp. Lekarze:

„BALSAM THIOUOLAN - AGE“ 
który ułatw iając wydzielanie się piwo 
ciny wzmacnia organizm i samopoczu 
cie chorego oraz powiększa wagę ciała 
i usuwa kaszel.

W 540iS M «0«M łH 5i

Ambulatorium elekfro-terapeu yczne
Katowice, Kochanowskiego 13

3 m inuty od dworca.
Ofwarłe cd 8-mei rano do 8 -mej wiecz.

*ferv E. STAŁOWSKA.
Skuteczne leczen ie chorób w ewnętrznych, skórnych, kobiecych. Kom­
binowane naśw ietlam a specjalnem i aparLtami. Jedyna metoda stoso­

wana dotychczas w  Polsce.
U c s n e  p o tw ie r d z a ją  skyteczrscsśC  le c z e n ia

pronuenlaml kombinowanymi.
Przez lat 14 chorowałem na nieżyt żołądka. Bolesne kurcze, wymioty, 

niestrawność były stałem i objawami. Schudłem aż do kości, ważyłem już 
tylko 45 kilo. Lekarz stwierdził wrzody żołądkowe. Leżałem 2 la ta  w szpitalu 
Leczyłem się różnemi metodami, wszystko było bez skutku. Dnia 19 listopada 
1930 r. udałem się do P. Stołowskiej. Zacząłem kurację kombinowanemu na­
świetlaniam i. Naświetlano mnie co d rug i dzień. Po sześciu tygodniach czułem 
już znaczne polepszenie. Objawy choroby i boleści zaczęły znikać. Dziś jestem 
już kompletnie zdrów co stwierdzono zdjęciem rentgenowskiem. Mogę wszy 
stko jeść i przybrałem  na wadze 5 kilo. Jestem  P an i Stałowskiej bardzo 
wdzięczny za wyleczenie.

Maksym. Szatan. KróL Huta, ul. Ks. Skargi.
Przed dwoma laty  wytworzył mi się na  lewem, biodrze zimny guz, 

wpierw nawet bezbolesny. Przed pół rokiem, doszło do zapalenia i wytworzy­
ła się w ielka ran a  ropiąca. Zasięgnąłem rady  5 lekarzy i stwierdzono gruźlicę 
a nawet raka. Mój lekarz kasowy stwierdził również gruźlicę. Leczyłem się na  
wszelki sposób, lecz bez skutku. Końcem listopada udałem  się do P an i S ta­
łowskiej, k tóra m i radziła^ kurację prom ieniam i kombinowanemi, zgodziłem 
się na kurację. Brałem  naśw ietlania co drugi dzień. Po 2 mies. kuracji rana  
zupełnie się zagoiła, boleści zniknęły i mogę już swobodnie chodzić. Jestem  
zupełnie zdrów. K urację naświefleniowe mogę każdemu polecić. P an i S ta­
łowskiej jestem niezm iernie wdzięczny za wyleczenie.

A. D., Szopienice.
Od szeregu la t cierpiałam  na gruźlicę jajników. M iałam boleści, upła 

wy i zaburz, m enstr. Zostałam wyleczona przez p. Stałowską naświetlaniam i 
kombinowanemi i jestem  Je j niezm iernie wdzięczna.

M . . . ska, Łódź.
Od 4 la t dokuczał m i liszaj n a  nodze. Próbowałem różne lekarstwa, lecz 

n ic nie pomogło. Po 6 naświetl, u p. Stał., liszaj zupełnie znikł i jestem bardzo 
zawodolony z tego.

W.  Ludwik, Katowice II.
Od szeregu la t dokuczał mi ischias, tak, że często musiałem pilnować 

łóżka. Po 6 naśw. w am bulat. boleści zniknęły zupełnie i jestem P. St. bar­
dzo wdzięczny.

A. Schneider, Katowice, uL Strzybnc-go.

Komunalna Kasa Oszczędności
P O W IA T U  BĘDZIŃSKIEGO  

BĘDZIN, UL- SĄCZEW SKA 12.

ODDZIAŁY: w C zeladzi I D ąbrow ie ©órn.
Kasa przyjmuje w kłady na książeczki oszczędnościow e  
i na rachunki b ieżące oraz załatw ia w szystkie czynności, 

w chodzące w  zakres operacyj bankowych.
Z a bezpieczeństw o w kładów , jak niemniej za w szelkie  
inne zobow iązania Kasy, ponosi całkowitą odpow iedzial­
ność Będziński Pow iatow y Z w iązek Kom unalny zarówno 

eałym  sw oim  majątkiem, jak i swojem i dochodam i.

i TANIO... W IELK A  ZNIŻKA CEN. TANIO...
Święto się zbLiża. Z powodu ogólnego kryzysu gospodarczego zniżyliśmy 

znacznie ceny naszych towarów, tak iż przewyższają 50 proc. ,aby każdy z 
Ozytelnikow mógł skorzystać i nabyć tow ary m anufakturow e i inne o pierw- 
&zorzQdne j jakości po cenach najniższych - konkurencyjnych.

Woboc tego wysyłam y cały komplet towaru, który nadaje się dla każde 
go domu.

TYLKO ZA 51 ZŁ. 40 GR.
A mianowicie: 1 ubranie męskie got. host, w kolorze czarnym  lub g ra ­

natowym w odpowiednim gatunku, w najnowszych fasonach (podać Nr. ubr.) 
i i JT?8?  ^H j^b n eg o  na elegancką suknię świąteczną w najpiękniejszych 
Kolorach, 1 koszula m ęska świąteczna zefirowa z jedwab, w najnowszych an- 
giel. wzorach(podac nr. koł.) 1 koszula męska, 1 kalesony męskie, 1 koszula dam 
ska dzienna haftow ana z dobrego białego płótna, 1 reform y letnie tryk. dam 
sine w dobrym gatunku, 2 pary  skarpetek w dobrym gatunku cwnrn., 1 para 
pończoch jedwabistych, 6 chusteczek do nosa, 1 kraw at jedwabny.

to w ary  powyższe^ wysyłam y tylko za 50 zł. 40 gr. po otrzym aniu listów 
nego zamówienia (płaci się przy odbiorze na poczcie).

Bez ryzyka o ile tow ar się nie podoba przyjm ujem y z powrotem.
Każdego zamówienia dolicza się 3.50 gr., jako koszta porta.

Adresować prosim y: Fabrycz. skład, m an n fak t
P. T. „WYGODPOL"

vr„ ■ i . , , Łódź, Nowomiejska 7.
N a żą d an ie  w y sy ła m y  b e z p ła tn e  cen n ik i.
D o każdej p rz e sy łk i d o łączam y  m iłą  n ie sp o d zian k ę .

O B W I E S Z C Z E N I E
Oo członków gminy wyznaniowej żydowskiej

w sosnow ca
Komisja wyborcza do mających się odbyć w yborów  20/V . r. 

organów zarządzających gm iny podaje do w iadom ości, że lista w y ­
borców została ułożona i stosow nie do § 23 regulam inu w yborczego, |  
będzie w yłożona w  biurze Zarządu G m iny p rzy  Ul. CzystfiJ Hi £ 
w  godzinach od 8 ej do 20-ej w  .ciągu dni 8 iu t. j. od 15 do 24-go 
marca r.b. w łącznie oprócz soboty, do w glądu dla członków  Gminy.

W ciągu wskazanych 8-miu dni przysługuje prawo do wnoszenia rekla­
macji i po upływie oznaczonego terminu reklamacje n e będą przyjmowane.

W wyborach mogą brać udział tyiko osoby wciągnięte do listy wyborców.
Komisja wyborcza Gminy Wyzn. Żydowskiej w Sosnowcu

Sosnowioc, dnia 13 marca 1931 r. dia wyboru Rady ! Zerządu Gminy.
 Ul—I----



Polska I inne państwa w walce z brakiem mieszkań.

E

W państwach, mających silnie 
rozwinięty przemysł-, kwest ja  miesz 
kaniowa już przed wojną, wymagała 
pomocy rządu i była ujęta ustawo­
dawstwem. Za przykład służy An- 
glja, gdzie w ostatnich latach przed 
wojną państwo i gminy subwencjo­
nowały budowę małych mieszkań. 
Pomoc ta była jednak dość nikła i 
wynosiła, licząc przeciętnie, 1 proc. 
kosztów budowy.

Głód mieszkaniowy w ystąpił do­
piero po wojnie na ohśząrże państw , 
tóre brały w niej udział.

Rozpatrzmy, jak  się obecnie 
przedstawia brak mieszkań dla nie­
zamożnej ludności w innych pań­
stw ach i jak  spraw a ta dotychczas 
została rozwiązana u nas.

W ANGL.II
obliczono brak mieszkań w r. 1919 
na 800 tysięcy. Zwiększono więc 
ustawowo pomoc państwa i gmin 
dla budujących małe mieszkania i 
określono wysokość czynszu- od no­
wych mieszkań, zmieniając ją  do­
datkowo jeszcze w latach 1924 i 1927 
a nowowybudowane domy mieszkał 
ne zwolniono od podatku mieszka­
niowego na okres od 5 do 20 lat. Do 
końca roku 1927 wybudowano 1,028 
tysięcy mieszkań, z tej liczby około 
dwie trzecie otrzymało pomoc pań­
stwową i gminną w wysokości 227 
mil jonów funtów szterlingów. Do 
końca roku 1929 wybudowano przy 
pomocy państw a i gmin 909.000 
mieszkań, zaś bez pomocy państw a 
484.000 mieszkań.

W  akcji te j brały wielki udział 
spółki budowlano - kredytowe typu 
emerykańskiego. Z końcem 1928 r. 
było 1035 takich-spółek, liczących 
dwa miljony członków z własnemi 
w kładam i ponad 268 miljonów fun­
tów szterlingów.

W ST. ZJEDNOCZONYCH
kw estja mieszkaniowa została usta 
wowo u ję ta  w roku 1920, zwalniając 
nowe domy od podatku mieszkanio­
wego. Rząd nie udzielał subsydiów, 
pozostawiając budowę domów dla 
robotników inicjatywie pryw atnej. 
Budowę finansują pryw atne przed­
siębiorstwa dla swoich robotników 
oraz spółki budowlano - kredytowe 
dla swych członków. Z końcem roku 
1928 było 12.666 takich spółek z 12 
rniljonami członków, a aktyw a ich 
wynosiły przeszło 8 miljardów do­
larów.

U staw a z r ,  1920 ożywiła ruch bu 
dowlany i w r, 1922 wybudowano w 
255 miastach około 74.000 nowych 
domów, a w r. 1923 około 40 tysięcy.

N a szczególną uwagę zasługuje 
wielka działalność spółek budowla- 
no-kredytowych.

W  N IEM CZECH
w r. 1921 obliczono brak mieszkań 
na  600 tysięcy. Na cele budowlano- 
inieszkaniowe podniesiono komorne, 
które od 1 października 1927 r. wy­
nosi 120 proc. skali przedwojennej, 
przyczem w ystępuje dążenie, aby 
czynsz w starych i novvych domach 
dostosować do warunków gospodar- 
czych.

Nowobudowane domy mieszkal­
ne są zwolnione od podatku na 10 
lat.

Insty tucje  pryw atne pokryw ają 
40 do 60 proc. kosztów budowy, po­
życzką na I  hipotekę, 10 proc. tych 
kosztów winien dostarczyć budują­
cy, zaś na resztę otrzym uje się po­
życzkę z funduszów publicznych, na 
I I  hipotekę i na 1 proc., zaś 2 proc. 
dochodzi na amortyzację, która się 
rozpoczyna po 5 latach. Ten niski 
procent łagodzi skutki drogiej 
pierwszej hipoteki.

Za cały czas od 1919 r. do końca 
1928 r. wybudowano 1.649.000 miesz 
kań, a  dotacja z funduszów publicz­
nych na  te eelo od r. 1924, t. j. od 
ustalenia w aluty do r. 1928 wynio­
sła 1 -250 miljonów marek.

W  akcji budownictwa mieszka­
niowego brały udział spółki budo­

wlano - kredytowe, jednak w mniej- 
' szym zakresie niż w Angjli i Sta­
nach Zjednoczonych z powodu słab 
szoj organizacji i nieprzystosowa­
nia jej do budownictwa mieszkanio­
wego.

WE W ŁOSZECH
ruch budowlany rozwijał się w 
dwuch kierunkach, budowano tanie 
mieszkania, t. zw. ,,casa popolari", 
będące własnością społeczną oraz 
tanie domy „casa econornica" budo­
wane przez spółdzielnie dla człon­
ków. Państwo zobowiązało się asy- 
gnować na ten cel corocznie 75 mi­
ljonów lirów przez 50 lat. W  latach 
od 1919 do 1926 wybudowano 10.384 
mieszkań z 39.000 izb, wartości 
376.900.000 lirów, zaś do końca 1928 
r. inwestowano w budownictwie 
mieszkaniowem razem 4 miljardy 
lirów. Pozatem zastosowano pewne 
ułatwienia i ulgi w budownictwie. 
Nowe domy zwolniono od podatków 
gminnych na przeciąg 30 lat i zniżo 
no opłaty od aktów prawnych, zwią 
zanych z budową o 75 proc.

Zwolniono zupełnie od opłat cel­
nych inaterjaly budowlane i przy­
wrócono swobodę w zawieraniu 
umów najmu lokali, zastrzegając lo 
katorom prawo odwoływania się do 
komisyj rozjemczych, które mają 
obowiązek ustalenia wysokości czyń 
szu i prawo eksmisji lokatorów.

CZECHOSŁOW ACJA
przejęła po A ustrji przedwojenną 
organizację budowy tanich miesz­
kań i już rozwinięte instytucje fi­
nansowe. Fundusz budowy miesz­
kań oparty jest na  pożyczkach hi­
potecznych.

W r. 1919 wydano ustawę o bu­
dowie mieszkań dla niezamożnej 
ludności i stworzono fundusz w wy­
sokości 5.000.000 koron czeskich na 
pokrycie wydatków oprocentowania 
kapitałów i umorzenia długów dla 
małych mieszkań, które wybudowa­
no w r. 1919 przez gminy, osoby 
pryw atne i towarzystwa budowla­
ne. W r. 1920 ustawowo określono, 
że dotacja na dokończenie budowli

mADMINISTRACJI. _
Ponieważ stałe przypominania i prośby nasze, by nikt nie 

płacił prenumeraty roznosicie!kom bez kwitu, nie odnoszą skut­
ku, oświadczamy po raz ostatni, że kto zapłaci prenumeratę bez 
kwitu, ten będzie musiał płacić ją powtórnie.

Płacenie bez kwitu daje pole do nadużyć, które w każdym 
niemal miesiącu przyprawiają wydawnictwo nasze o stratę kil­
kuset złotych, co zawdzięczamy właśnie tym  sz. prenumerato­
rom. którzy nłaca bez kwitu

jak żyje Trocki na wyspie
na którą W ilson chciał w r. 1919 p rzen ieść  rok ow an ia

pokojow e.
Niedawny pożar w illi Trockiego na 

wyspie „Principo44 niedaleko Konstan­
tynopola, zwrócił znowu uwagę na los 
byłego, najbliższego współpracownika 
Lenina, który popadłszy w niełaskę 
Stalina, zmuszony był udać sie na wyg  
nanie.

Stalin nie zadowolił się tem, że w y­
słał Trockiego ku rosyjsko - chińskiej 
granicy do aapadłej wioski Alma Ata, 
oddalonej od Moskwy o 4.000 kilome­
trów, a 250 kim. od najbliższej stacji 
kolejowej. Tam bowiem Trocki nie 
próżnował, lecz nieustannie walezył 
piórem przeciwko rządom Stalina. W  
przeciągu kilku m iesiąey swego pobytu 
w Alma Ata, w ysłał około 800 listów  
treści politycznej, 500 telegramów, sam  
zaś otrzymał przeszło 1000 listów  i 700 
telegramów. Działalność Trockiego nie 
podobała się rządowi moskiewskiemu, 
który zadecydował wydalenie Trockie­
go z granic Rosji sowieckiej. Dokąd 
m iał sie ndać wygnaniec? Anglja, 
Niem cy, Francja i inne państwa odmó 
w iły  mu gościnności. Udał się wiec do 
Turcji, z którą Rosja sowiecka żyje w 
bardzo prvyjaznych stosunkach.

Po przyjeździe do Turcji, zamieszkał 
Trocki na stałe na wyspie Principo, któ 
ra swym klimatem i bujną wegetacją 
przypomina Capri. Dlaczego właśnie 
wybrał Trocki ową wysepko? Prawdopo 
dobnie, przywiodła mu ona na pamięć 
konferencjo pokojową w Paryżu w ro„ 
ku 1919. Wówczas do Paryża chcieli 
udać się delegaci sowieccy, a przede 
wszystkiem Trocki. Ówczesny prezy­
dent Stanów Zjednoczonych Wilson, 
zaproponował wówczas, aby konferen­
cja odbywała się dalej na wyspie Prin  
cipo na morzu Marmara, przypuszcza­
jąc, że czarująca natura tej wyspy, 
zmiękczy serca zatwardziałych uczestni 
ków konferencji pokojowej.

Obecnie żyje tu Trocki spokojnie 
wraz z żoną i dziećmi. Zajmuje jedną 
z najpiękniejszych w illi na wyspie, 
dawną siedzibę Izzeta Paszy. Otrzymu. 
je regularnie gresety. listy  i telegramy. 
Pisze sam lub dyktuje sekretarzowi

swoje pamiętn*ki. Dziesięć miesięcy  
pracował nad dziełem „Historja rosyj­
skiej rewolucji44, które m iało w yjść  
równocześnie w 20 językach. Pewne 
amerykańskie wydawnictwo zaofiaro­
wało mu za wydanie dzieła tego mi- 
Ijon dolarów. Ze światem utrzymuje 
B tosunki jedynie za pośrednictwem li­
stów. Nie przyjm uje nikogo. K iedyś 
chcieli z nim rozmawiać dwaj armeń- 
ezycy. N ie przyjęto ich, ale oni byli 
niewzruszeni. Trocki doniósł o tem po 
licji tureckiej, która obu. żądnych u j. 
rżenia Trockiego areineńezyków, aresz 
to wała. W czasio spacerów po wyspie 
i przy wyjeżdzie na morze, towarzy­
szy mu zawsze policjant turecki. Nie 
dlatego, aby uniemożliwić mu ucieczkę 
z wyspy, ale aby uchronić jego osobę 
przed ewentualncm niebezpieczeń­
stwem.

Życie sowieckiego wygnańea jest o 
wiele przyjemniejsze, aniżeli los wyg­
nańców bizantyńskich, których z Kon­
stantynopola wysyłano na tę wyspę. 
B yli tam na w ygnaniu członkowie ro. 
du panującego, których zmuszono do 
noszenia sutanny zakonnej i odcięto ich 
od życia politycznego Rzeszy Bizan­
tyńskiej. N iekiedy przywieziono na wy 
spę więźniów straszliw ie okaleczonych 
I pozbawionych wzroku. N a wyspie  
Principo, żyły  trzy cesarzowe bizan­
tyńskie: Irona, współczesna Karola
W ielkiego, Efrozyna, żona cesarza Mi­
chała II i cesarzowa Zoe, która prze­
żyła trzech mężów, żądna uciech 1 
przepychów aż do późnego wieku.

włosow
— łysienie usuwa — 

„Esencja CHINOWO-CHMIELOWA" 
I „MwdJ© CHINOWO -CHMIELOWE" 

z Kogutkiem.
Sprzedaję apteki, składy apteczne

w r. 1.919 i 1920 wynosi 25 miljonów 
koron czeskich. Ustawą z r. 1921 i 
następną z marca 1928 zwolniono 
od podatku domowo - czynszowego 
domy mieszkalne nowowybudowane 
na  lat 15, małe mieszkania na 25 
lat, zaś od podatków gminnych ma­
łe mieszkania na 20, inne na 10 la t

W okresie od 1919 r. do 1924 r. 
wybudowano około 65.000 mieszkań, 
a państwo na ten cel wydało około 
548 miljonów.koron czeskich,zaś od 
roku 1919 do 1927 przybyło 27.074 
domów o 91.510 mieszkaniach. W; 
Czechosłowacji jest nadto stosowa^ 
ne gwarantowanie pożyczek przez 
państwo. W edług obliczenia w r. 
1928 miało brakować w Czechosło­
wacji 150 tysięcy mieszkań.

Powyższe dane podaje się dla 
ułatw ienia oceny naszej kw estji 
mieszkaniowej.

SPRAW A M IESZK ANIOW A  
* W  POLSCE
wyraża się w następujących licz­
bach:

W edług spisu z 1921 r. liczono w 
miastach 1.342.000 mieszkań (bez 
Górnego Śląska).

Dla braku remontu we właści­
wym czasie ubywało rocznie około
13.000 mieszkań, więc w 10 latach 
ubytek wynosi 130.000 mieszkań.

W  czasie wojny na terenach Pol 
ski zniszczono w miastach 110.000 
mieszkań w domach drewnianych i
54.000 w domach murowanych. Prze 
to razem w miastach naszych brak 
około 294.000 mieszkań, nie uwzglę 
dndając zapotrzebowania, spowodo 
wanego przyrostem ludności od r, 
1921.

Interw encja państwa, m ająca na 
celu ożywienie ruchu budowlanego 
i zażegnania kryzysu mieszkaniowe 
go doprowadziła do takiego stanu, 
że na skutek akcji odbudowy i dzia­
łalności banku gospodarstwa krajo­
wego oraz instytucyj państwowych 
odbudowano około 248.00G mieszkań, 
brakowałoby więc około 46 tysięcy 
mieszkań, przyczem zaznaczyć nale 
ży. że wybudow. pewnej ilości gma­
chów państwowych również w do­
datni sposób wpłynęło na pomniej­
szenie kryzysu mieszkaniowego.

A teraz starajm y się ustalić «ra 
ki spowodowane przyrostem ludno­
ści i małym ruchem budowlanym w 
czasach inflacji. Liczbowo braki te 
w yrażają się w następujących ilo­
ściach:

W edług spisu 1921 r. liczono w 
miastach 6.346.000 osób, a z koń­
cem 1929 r. zaludnienie zwiększyło 
się do 8.191.006 osób, przyrost wy­
nosił więc 1.745.000 osób, — przy j­
mując na jedno mieszkanie 6 osób 
okazuje się brak około 290.000 miesz 
kań, czyli łącznie ze stratam i woj­
ny i ubytkiem z powodu wieku bra­
kuje około 336.000 mieszkań. Je s t 
to najsilniejszy brak. W tych obli­
czeniach pomija się fakt, iż na za­
chodzie na jedną izbę liczy się jed­
ną osobę, a  obecny stan w Polsce 
daje na jedno mieszkanie 5, 6 osób 
w mieście i 5, 9 na wsi.

Należy teraz rozważyć, jak  wiel 
ki jest wysiłek państw a na wyrów 
nanie tych braków i jak  wysokie są 
kwoty udzielane na walkę z bez­
domnością. Bank gospodarstwa kra­
jowego z funduszów budowlanych 
udzielił pożyczek w następujących 
wysokościach: od r. 1924 do 1926 
udzielono 49.629.000 zł., a od r. 1926 
do końca 1930 udzielono pożyczek z 
tych samych źródeł 383.287.406 zł.

Na r. 1931 są przewidywane ><a 
akcję budowlano - mieszkaniu w • 
fundusze w wysokości od 130 do 150 
miljonów złotych,

W  kryzysie mieszkaniowym w 
Polsce najsilniej w ystępuje kweslja 
braku małych mieszkań oraz pota­
nienie kosztów budowy w taki SP<>' 
sób, aby komorne odpowiadało zdo-l 
ności płatniczej ludności, a dawało 
jednak odpowiednią możność anoftT 
tyzacii czyniowych wkładów.



Krociowe uposażenia dyrektorów k r o n i k a .
w  naszym przemyśle

to kopanie groźnej przepaści antagonizmu klasowego.

KA LEN DA R ZYK .

Przed kilku dniami pisaliśmy o 
sawrotnych pensjach, jakie pobie­
ra ją  różni pp. dyrektorzy w naszym 
przemyśle. Są między nimi tacy, 
których uposażenie szacuje się do 
czterech set tysięcy złotych rocznie.

Tego rodzaju fantastyczne wprost 
. uposażenie spotyka się wszędzie, a 
ostatnio naprzyklad generalny dy­
rektor „H uty Królewskiej" i „Lau­
ry" p. Kiedroń, ustępując ze swego 
stanowiska, po pięciu latach działal­
ności, otrzym uje od firm owych — 
im  mniej, ni więcej, tylko 300 tysię­
cy złotych odprawy oraz 5 tysięcy 
zioitych

miesięcznej emerytury!
Czy to nie skandal? Wszak nie 

jest to jakiś odosobniony wypadek. 
.Tego rodzaju przykładów można by 
znaleźć więcej. To też opinja pub­
liczna nie może nie zaniepokoić się 
kontrastem, jaki na terenie przemy 
slowyin zachodzi między zawrotnie 
wvsokiem honorowaniem usług pa­
nów dyrektorów, a  ustawiczną ten­
dencją do

obniżania plac robotniczych.
Pewne światło na złowrogie 

przyczyny tego niepokojącego kon­
trastu rzuca ostatnio niezależna od 
przemysłu prasa, poruszając osobli­
we zwyczaje panujące na posiedze­
niach rad nadzorczych w różnych 
gałęziach naszego przemysłu.

Oto, dzieje się zwykle tak, że, 
obok m aterjału sprawozdawczego 
dla pana członka rady, spoczywa 
niewinna, zaadresowana do niego 
koperta.

Ta niewinna, milcząca koperta 
kryje w sobie jednakże potężny ar­
gument: zawiera w sobie 
tajemnicę djet członków rad nad­

zorczych.
Tajemnica wysokości tych dje t 

jest tak ściśle strzeżona, że nie zna- 
■î  ,-tei  ? awet osoby, wtajemniczone 
dose ściśle w arkana przemysłu.

Co myśleć ma o tej całej mecha­
nice dvrekcyj przemysłowych pro­
sty  obywatel, uginający się pod cię 
żarem niezaspokojonych potrzeb?

Co myśleć ma robotnik, któremu 
ten osobliwy system gospodarki prze 
myślowej, poręczający olbrzymie do 
chody uprzywilejowanym potenta­
tom, wżera się coraz okrutniej 

w kark wygłodzony?
Co, wreszcie, o tej tłustej grzę- 

dpe, hodującej pasorzytów i zdzier 
eów, ma myśleć chudy, ubogi urzęd 
nik, którego rząd, państwo i opin­
ja bubliczna wzywa do ofiar na 
rzecz dobra publicznego.

Pytania te kierujem y nie pod a-

Będziemy miali w reszcie g łos  
w sprawach podatkowych?

N iem a chyba w Polsce człowieka, 
któryby  me narzekał na  n iesp raw ied li­
wy w ym iar podatków.

W rzeczywistości sp raw a  zm iany  
ordynacji podatkow ej „dojrzała" ju ż  
najzupełn ie j naw et w śród czynników  
m iarodajnych .

Nowy p ro jek t o rdy n ac ji podatko 
Wfj został opracow any przez m in iste  
r.uun skarb u  i oddany związkowi izb 
przem ysłowo - handlow ych do zaopinjo  
wam a.

Związek izb w ertow ał d ługie roz­
działy p ro jek tu  i w yraził opinję. że

f rzy  w ym iarze podatku przem ysłow ego 
dochodowego pow inien w spółdziałać, 

jak dotychczas, czynnik obyw atelski.
Nart.o w postępow aniu w ym iarow era 

p ła tn ik  i skarb  pow inny  być zrów nane 
w praw ach.

Związek^ izb zgadza się n a  w prow a­
dzenie sądów skarbow ych jak o  in sty tu  
cji odwoławczej, natom iast oponuje ze 
wzglądów zasadniczych przeciwko in­
sty tu c ji senatów  karnych . uw ażajac,

*a .£ "e» łęP ?tw o  karn o  _ skarbow e 
p ła tn ik  pow inien odpow iadać przed są ­
dem ogólnym.

Oby orzeczenie związki* usłysza­
no gdzie należy!

dresem pp. przemysłowców, ich su­
mienia
nie przebiją argumenty społeczne 

i etyczne.
K ierujem y je pod adresem władz 

państwowych, którym d o b r o

i sp o k 'j k raju  leży na sercu, 
i które z pewnością nie mogą pa­
trzeć obojętnie, jak garść bezwzględ 
nyeh panów kopie w społeczeństwie 
groźną przepaść antagonizmu kla­

na rzecz praktykantów.
W obec stw ierdzen ia  w wielu w ypad­

kach faktu przyjm ow ania uczniów na 
m iejsce zredukow anych robotnikow wy 
kw alifikow anych i za trudn ian ia  ich 
następn ie  system atycznie w godzinach 
nadliczbowych, głów ny inspektor p ra ­
cy w ydał pismo okólne do okręgowych 
inspektoratów  pracy, podkreślając w 
niem. iż tak i s tan  rzeczy nie może być 
to lerow any.

Inspek to rzy  p racy  m a ją  zwrócić 
specjaln ie  baczną uw agę na ilość ucz­
niów. za trudnionych  w zakładach p ra . 
cy. Szczególniej ważne je s t ograniczę-

Ze zjazdu prezydentów i komisarzy miast
w Kielcach.

Onegdaj w Kielcach odbyło się 
jednodniowy zjazd prezydeńlów i 
komisarzy miast wydzielonych, wo­
jewództwa kieleckiego.

Zjazd zagaił krótkiem przemó­
wieniem naczelnik wydziału samo­
rządowego województwa, dr. Sera­
fin. Zjazd miał charakter sprawoz­
dawczy i celem jego było zurjento- 
wanie się władz zwierzchnich w o-

Stan bezrobocia na terenie Zagłębia Dąbrowskiego
24.150 osób bez pracy.

Ogólny stan bezrobocia w ub. 
tygodniu na terenie Zagłębia Dą­
browskiego wynosił 24.150 osób, z
czego zarejestrowanych w urzę­
dzie jest 21.674 osoby.

W liczbie tej kobiet bezrobotnych 
jest 4.464, a pracowników umysło­
wych 873 osób.

W porównaniu z ubiegłym tygod 
niem liczba bezrobotnych zwiększy­
ła się o 124 osoby, a to z powodu 
dalszej redukcji w przemyśle gór­
niczym.

Z zarządu obwodowego funduszu bezrobocia
w Sosnowcu.

Przedłużenie okresu zasiłkowego.
Odbyło się posiedzenie zarządu, 

na którem zatwierdzono sprawoz­
danie z działalności biura za luty br. 
oraz uchwalono prelim inarz budże­
towy na kwiecień br., po stronie 
wpływów zł. 173.000, po stronie wy­
datków zł. 877.115, z czego na akcję 
zasiłkową zł. 858.100, wydatki zarżą 
du zł. 530, komisję odwoławczą zł. 
1.300. obwodowe biuro zł. 17 185.

Pozatem zarząd postanowił w y­
stąpić z wnioskiem do zarządu 
głównego F. B. w W arszawie o wy­
jednanie u m inistra pracy przedłu­
żenia okresu zasiłkowego z 13-tu na 
17 tygodni dła bezrobotnych za.miesz 
kałych na terenie m iast: Sosnowca, " 
Będzina, Dąbrowy Górniczej i Za­

wiercia, oraz powiatów: będzińskie­
go, zawierckiego i olkuskiego, któ­
rzy do dnia 31 m aja br. wyczerpią 
13-to tygodniowy okres zasiłkowy.

Równocześnie zarząd uchwalił 
zwrócić się do władz centralnych 
F. B. o wyjednanie u min. pr. i op. 
społ. przedłużenia praw a do świad­
czeń w kwietniu b. r. dła częściowo 
zatrudnionych robotników w tkalni 
i szlichcie zakładu pracy: towarzy­
stwo akcyjne zakładówT przędzalni 
bawełny, tkalni i bielam i „Zawier­
cie" w Zawierciu, których zarobek 
tygodniowy z powodu ograniczenia 
produkcji nie przekracza pełnego u- 
mówionego zarobku za  1 lub 2 dni 
pracy w tygodniu.
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Mydła, perfumy, wody fcoloiiskie
oraz ffarSiy, lakiery, pendzle I pokost

po  cenach  znacznie zniżonych poleca:

Skład Apteczny S. MONETA
DĄBROWA SÓRMICZA) ul. Sobieskiego 28.

o
m
HI>
i "

Marzec

15
Niedziela

Dziś: Klemensa 
Jutro : A braham a
Wsenód słońr.u: 5.'3 
Zachód słońca: 5.58

Nie wolno redimowac wykwalifikowanych robotników
nie nadm iernej liczby uczniów w prze­
m yśle budow lanym  i niedopuszczenie 
do laki ów, ja k ie  zdarzały  się w sezon ie 
ubiegłym , gdy na poszczególnych bu­
dowlach przy  2 m urarzach  pracow ało 
n ie raz  12-tu i więcej uczniów.

Należy oczekiwać, iż energ iczna ak­
c ja  inspektorów  p racy  w te j dziedzi. 
nie wyda pożądane w yniki i z jednej 
s trony  uchroni od w yzysku uczniów, z 
d ru g ie j zaś przyczyni się do zaprze­
s tan ia  redukcji robotników  w ykw alifi­
kow anych n a  rzecz p rak tykan tów .

becnej sytuacji finansowej miast.
Na zjeździe wobec zbliżającego 

się sezonu budowlanego, omawiano 
także sprawę uruchomienia przez 
samorządy miejskie robót publicz­
nych i sprawę spłaty zaciągniętych 
przez miasta zobowiązań.

Zjazd zakończono o godz. 3 m. 30 
popołudniu.

Częściowo zatrudnionych na pół­
tora dnia jest 1600 osób. na 2 dni — 
37 osób, na 3 dni — 7.269 osób, na 4 
dni — 1376 osób i na 5 dni — 467 
osób.

Razem częściowo zatrudnionych 
jest 21.849 osób. Zasiłki wypłacono 
(od 23 lutego do 1 marca) 6.899 o- 
soboin.

Przy robotach publicznych za­
trudniono 255 osób, z czego w pow. 
będzińskim 239, w olkuskim 11 i w  
zawierckim 5 osób.

R A D I O
* A B 8 S A ¥ j ,

N iedziela, 15 m arca.
10.15. Nabożeństwo z P oznania . 11.58 

S ygnał czasu z W arsz. obs. astr., tiej- 
na ł z wieży m arjack ie j w K rakow ie. 
12.15. P oranek  sym foniczny z filhar- 
m oiiji w arszaw skiej. 14.00. Odczyt ro l­
niczy z W ilna. 14.20 P. M uszyński: P rzy  
słońcu. 14.30. Odczyt rolniczy „U praw y 
wiosenne". 14.50 P ły ty  grarnof. 15 00. 
Odczyt rolniczy: pt. „Przejście i żywni 
nie bydła zimowego na  wiosenne". 15.20 
P ły ty  grarnof. 15.40. P ro g ram  dla cune- 
ci starszych. 16.10. Skrzynka pocztowa..
16.30. M uzyka z p ły t grarnof. 16.40. „Pi- 
tig rili" , w ygłosi red. C. Je llen ta . 16.55. 
M uzyka z p ły t grarnof. 17.15 W iadom o­
ści przyjem ne i pożyteczne. 17.30. Od­
czyt pt. „Znaczenie k ró tko fa la rstw a  d la  
obrony państw a". 17.45. K oncert popu­
la rny . 19.00. Rozm aitości. 19.25. Felje- 
ton  pt. „Jego królew ska mość bej Tuni­
su". 19.40. P ro g ram  na dnień następny . 
19.45. K om unikat z przed s tu  la t. 19 50. 
M uzyka z p ły t gram of. 20 00. Słuchowi­
sko z K rakow a. 20.30. K oncert popu lar­
ny. 21.10. K w adrans lite rack i. 2125 
R ecital na  klaw esynie. 22.00. Felje ton  
p t. „W iosna nie jest zieloua". 22.15. P ie­
śni w w ykonaniu p. M illerow ej. 22.50. 
Kom. m eteor., polie., sport. 23.00, M uzy­
ka  lekka i taneczna.

W A R S Z A W A .
Poniedziałek, 16 m arca.

11.40. P rzegląd  p rasy  k ra j. 11.58. Sy 
gnał czasu z warsz. obs. astr. 12.10. M u­
zyka z p ły t g ram . 13.10. K om unikat me 
teorologiczny. 14.20. K om unika t gospo­
darczy. 14.40. Odczyt d la  m aturzystów . 
15.00. Odczyt d la  m aturzystów . 15.35. 
P rzegląd  kom unikacyjny. 15.50. L ekcja 
języka francuskiego. 16.10. Kom. dla że­
g lug i i rybaków . 16.15. P ro g ram  dla dzie 
ci starszych. 16.45. M uzyka z p ły t g ram o­
fonowych. 17.15. Odczyt z K rakow a. 17.45 
M uzyka lekka. 18.45. Rozm aitości. 19.:(L 
Skrzynka pocztowa rolnicza. 19.25. M u­
zyka z p ły t g ram of. 19.35. P rog ram  na 
dzień następny. 19.40. P ras. dziennik rad  
jowy. 20.00. F elje ton  pt. „Nosorożec sta- 
ruński". 20.15. K w adrans buchaltera .
20.30. Odczyt m uzyczny. 20.45. O pera 
„V erbum  Nobile". 22.00. F elje ton  pt. 
„Trzydziestolecie W esela". 22.15. P ły ty  
gram of. 22.50. Kom. m eteor., polic., spor­
towy. 23.00. M uzyka lekka i taneczna z 
„Polonji".

K A T O W I C E .
Niedziela, 15 m arca.

10.15. Nabożeństwo z kośc. pod we­
zwaniem  NM P. w P iekarach . 11.58. Syg­
na ł czasu z W arsz., hejnał z wieży m ar­
jack ie j w K rakow ie. 12.15. P oranek  z fil­
harm on ii warsz. 14.00. Odczyt re lig ijn y , 
14.20. Odczyty rolnicze i m uzyka z W a r­
szawy. 15.40. P ro g ram  dla dzieci s ta r ­
szych z W arszaw y. 16.10. S krzynka pocz­
towa. 16.30. Interm ezzo muzyczne. 16 40. 
Odczyt z W arszaw y. 16.55. A udycja  po­
p u la rn a . 17.15. W iadom ości p rzy jem ne i 
pożyteczne. 17.30. Odczyt z W arszaw y, 
17.45. K oncert popu larny . 19.00. , B ery i 
bojki śląskie". 19.25. F elje ton  z W arsza­
wy. 19.40 Rozm aitości. 20 00. Słuchow isko 
lite rack ie  z K rakow a. 20.30. K oncert, 
kw adrans liter, i recital klawes. z W ar­
szawy. 22.00. Felje ton  z W arszaw y. 22.15. 
P ieśn i z W arszaw y. 22.50. K o m unika ty  
m eteor., sport., progu. na dz. następny . 
23.00. M uzyka taneczna.

T E A T R  M IE JS K I w SOSNOW CU.
W  niedzielę popołudniu o godz. 4-ej 

— „NARZECZONA W  G A R SO N IE­
R ZE" _ sensacyjna i niezw ykle ciekaw a 
kom edja am erykańska.

Ceny m iejsc popu larne  od 2.50 do 
80 groszy.

W  niedzielę wieczorem  o godz. 8.15 
„K O CH A N EK  P A N I V ID A L" błysko­
tliw a  i d o w ip n a  kom edja Ludw ika 
V erneulla, jednego z najlepszych korne 
d jop isarzy  doby obecnej zdobyła sobie 
n a  prem jerze pełne uznanie publiczno 
ści, k tó ra  nie szczędziła oklasków św iei 
nym  wykonawcom  -ról głównych pp. Ni 
czewskiej i Relskiem u, oraz pp. K osie 
radzk iej, K ossakow skiej, Horowiezowi, 
K ow alskiem u, S łupskiem u i Szabłow ­
skiem u. Sztukę pom ysłowo w yreżysero 
w ał dyr. T ański. A bonam ent ważmy z 
20 proc. zniżką.

B ilety  nabyw ać m ożna w, kasie tea 
tru od godz. 11-ej rano, bez przerw y.

W torek, dn ia  17 brn. — „NARZEĆZO 
NA W G A RSO N IERZE", po cenach do 
połow y zniżonych.

W  środę — D ąbrow ą, k ino „KOM Ę 
TA " -  „K O C H A N EK  P A N I V ID A L".

Początek o godz. 8.15. Ceny m iejsc 
od 1.50 do 3.50 zł. P rzedsprzedaż biletów;
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Irójfea z wbnd. 4 bieg. pMsiikferci
1. Bierze zagranicę be.z an teiny pod­

czas dziaSania stacji iokaSoef.
2, Czysty, wierny odbiór od najniż­

szych do najwyższych tonów. 
Ządafcie demonstracji, a przebonad® siię, że  
odbiornik NOKA W 3  Ł da Wam więcej, aniżeli 

obiecujemy.

Kasa chorych czy nowy urząd podatkowy?
Oszczędności, jakie można zrobić bez krzywdy ubezpieczonych

Kasom  chorych oszczędności nie 
w ątpliw ie są potrzebne. Zla konjun 
k tu ra  bije w nie z tak ą  sam ą siłą, 
jak  w przem ysł i handel.

Nie można jednak oszczędzać na  
zdrowiu ubezpieczonych, ponieważ 
przeczyłoby to podstawowym  zada­
niom ubezpieczenia chorobowego.

Nie można ograniczać pomocy 
lekarskiej i świadczeń — bo przez 
to same kasy straciłyby  cel swego 
istnienia.

Nie można wreszcie żądać dodat 
kowych opłat i to jednostronnie — 
od pracow nika — skoro uiszczana 
składka jest już i tak  zbyt wysoka. 
Gdyby się chciało zachować pozory 
sprawiedliwości, to należałoby po­
ciągnąć do wyższych świadczeń pie 
aiężnycb nietylko ubezpieczonych, 
ale i pracobiorców.

K asy  chorych wolą jednak  się­
gać do kieszeni swoich ubezpieczo­
nych. U w ażają to za pew nitjsze.

Ale w  takim  razie akcji tej nie 
należy pokryw ać hasłam i ..oszezęd- 
noścjowemi“. Niema tu  bowiem i nie 
będzie żadnych oszczędności.

K asy  chorych mogą osiągnąć 
oszczędności znacznie łatw iej na in­
nej drodze. K asy  chorych leczą bez­
płatn ie na swój rachunek w szystkie 
choroby, pochodzące z wypadków. 
Leczenie to trw a od 4 do 13 tygodni.

I tu każdy zapyta: Dlaczego to 
robią? Przecież jes t specjalny za­
kład ubezpieczeniowy od nieszczęśli 
wyeh wypadków, zakład, k tó ry  po­
dobnie. jak  kasa, ściąga w ysokie 
składki ?

Zakład ten rozporządza wielkie- 
mi pieniędzmi, składa je po ban 
kach, wypożycza naw et kasom, a ka 
sy muszą wprowadzać dodatkow e 
opłaty.

Czy to jest w  porządku?
Na tem polu można osiągnąć 

pierwszą poważną oszczędność D ru 
giej należy szukać w rewizji umów 
z lekarzam i. Lekarze o trzym ują w 
kasach honorarja  — jak  na obecne 
ciężkie czasy — niew spółm iernie 
wysokie.

H onorarja  lekarsk ie  w zrosły w  
ostatnich tr/ech  latach tak znacznie, 
że pochłaniają znaczną część budże 
tu. Niema żadnej rac ji pobierać 
dodatkowe opłaty dla u trzym ania  
tych w ygórowanych uposażeń.

Trzecia oszczędność da się osiąg 
nąć w  w ydatkach ad m in is tracy j­
nych przez skasow anie różnych wy­
działów.

W reszcie pew ne oszczędności o- 
eriągnie się przez walkę z sym ulacją, 
oieprawnem pobieraniem  leków i  
świadczeń. A le nie przez opłaty  do­
datkowe, bo te  oszustów nie odstra­
sza. tvlko przez bardziej sum ienną 
badanie zgłaszających się pacjen­
tów przez lekarzy.

palone w bryłach -ma gatunku polecają 
óo natychmiastowej dostawy po cenach

'j onkurencyjnyb.
CZELADzKl t  E S V y i r ^ l l  

W A P IE N N IK I  | 9 s S f <  I  r « J
Sosnowice, 3-go Masa 5. — Teief. 1.59
&W2B:

Dziś badan ia  te  są bardzo po­
wierzchowne i kończą się z n-guly— 
w ypisaniem  „na odczepnego“ ja ­
kiejś recepty.

Jeśli mimo tych wszystkich wzglę 
dów opłaty dodatkow e będą przefor 
sowane, kasy chorych przekreślą 
się jako insty tucje  ubezpieczeniowe, 
a  zmienią się w jak iś  nowy urząd 
podatkow y do skubania i tak już 
głodowych uposażeń pracowniczych 
w Poisce.

L E K A R Z E  P R Z E C IW K O  O P Ł A ­
TOM ZA L E C Z E N IE  I  L E K A R ­
STW A  W  K A S A C H  CH O RY CH .

W obec zapowiedzi w prow adzenia 
dodatkow ych opłat d la ubezpieczo­
nych w kasach chorych za porady  
lekarskie i lekastw a, odbyło się we 
Lwowie w alne zgrom adzenie związ 
ku lekarzy kas chorych, k tóre uchw a 
lilo jednom yślnie rezolucję w ypo­
w iadającą się kategorycznie prze­
ciwko temu.

Zawody marszowa związku strzeleckiego o puhar
związku legionistów w Zagłębiu.

W  dniu 22 m arca r. b. związek 
strzelecki w Sosnowcu urządzą do­
roczne zawody m arszowe o puhar 
związku legjonistów  okręgu Zagłę­
b ia Dąbrowskiego, na 30 kilometro­
wej trasie : Sosnowiec — Będzin— 
D ąbrow a — Zagórze — N iw ka — 
M odrzejów — Sosnowiec, związane 
z uroczystością obchodu im ienin 
m arszałka J .  Piłsudskiego.

Do m arszu s ta ją  d rużyny  ty lko 
z oddziałów związku strzeleckiego 
pow iatu będzińskiego w komplet- 
nem um undurow aniu strzeleekiem  
z karabinam i, w składzie 13 ludzi 
(1 drużynow y i 12 strzelców), z któ­
rych do m ety przybyć m usi n a j­
m niej 12 zawodników.

S ta rt i m eta: ul. 3 M aja przed 
cukiernią w arszaw ską. S ta rt o godz. 
8.45 (do m aiszu s ta r tu ją  drużyny 
co 2 m inuty, wg. kolejności wylo­
sowanych num erów).

N a tras ie  zostaną urządzone 
punkty  odżywcze: w Dąbrowie na 
ul. Sobieskiego (pomiędzy w ylota­
mi ulic 3 M aja i Kościuszki i Niw- 
ce p rzy  am bulatorjum  kasy chorych,

gdzie zawodnicy o trzym ają odpo­
wiednie pożywienie). K ierow nikam i 
punktów  odżywczych są: w Dąbro­
w ie — p. Osłoóski, w  Niwce — p. 
J .  Jagodziński.

W  Sosnowcu, Będzinie, D ąbro­
wie i Niwce zostaną w ystaw ione 
posterunki kontrolne, k tóre będą no 
tować kolejność p rzy  m arszu d ru ­
żyn, ilość zawodników w drużynach 
oraz wskazywać kierunek m arszu 
chorągiew ką. K olum nę m aszeru ją­
cych drużyn prowadzić będzie anto 
osob. z p. ppor. Ciepiela, zam ykać 
zaś będzie au to  osob. z p. d-rem Bra- 
nickim , Oiraz kolarze i k are tk i pogo 
towia.

Po przybyciu  n a  m etę d rużyny  
udadzą się do łaźni m iejskiej przy  
ul. Ja sn e j, skąd po kąpieli poma­
szerują do sem inarjum  nauczyciel­
skiego, przy  ul.W aw el na  obiad i po 
odbiór nagród.

Zawody te  zostały urządzone 
pierw szy raz w  ubiegłym  roku, na  
których puhar przechodni zdobyła 
d rużyna z oddziału D ąbrow a Gór­
nicza.

Niezwykła awantura
na u!. iftUodrzejowskiej w Sosnowcu.

Tłum podzielił się na dwa obozy.
W  domu przy  ul. M odrzejow skiej 31 

w Sosnowcu mieszka młode m ałżeństwo 
Rozencwajgowie. Głowa domu. B erek 
Rozencwajg zajm uje się wszystkiem. co 
przynosi interes, słowem jest to porząd 
n.y kupiec, znany w calem Zagłębiu.

M ałżonka, ja k  zwykle płocha niew ia 
sta, za jm uje  sie troche domem, resztą 
czasu poświecą s ta rannem u  pielęgnow a 
n iu  swej piękności, kocha m ęża i  je s t 
m u w ierną.

Przed kilkom a m iesiącam i w nieza 
mącone dotychczas pożycie tego przy­
kładnego m ałżeństw a w kradł sie jak iś  
dysonans. Coś się popsuło. K to był te­
go przyczyną — niewiadomo.

Ja k  u trzym ują  złośliwi, piękna Ra_ 
cheła przestała kochać ■ swego męża. 
W konflik t m ałżeński wm ieszała sie 
rodzina Racheli, k tó ra  pozatem  -miała 
jak ieś p re tensje  m ajątkow e do B erka  
Rozenewajga.

Naprężone stosunki ponow ały przez 
długi czas, wreszcie bomba pękła. 
Przed kilku  dniam i u lica M odrzejow ska 
w Sosnowcu była  terenem  niezwykłe­
go zajścia. K ilku  nam ów ionych m ło­
dzieńców z B ędzina zaczepiło Rozen- 
cw ajga n a  u licy  i nim  ten m ógł się 
zorjentow ać o co chodzi, pieści i lask i 
zaw isły nad jego głową. Razypoczęły 
spadać z błyskaw iczną szybkością.

Rozległ sie przeraźliw y krzyk: — Po 
mocy! gw ałtu! Ju ż  m nie zabili.™

W  m gnien iu  oka ulica w ypełn iła  się

po brzegi. K to  żył spieszył zobaczyć co 
sie dzieje. W okół b ijących  utw orzyła  
sie zbita m asa. K ilku ..łapaczy’* zdoła­
ło nareszcie w yrw ać z rąk  oprawców 
zbitego na kwaśne jab łko  Rozenewajga.

P rzyby ła  i policja, k tó ra  zabrała  po­
bitego, ja k  rów nież napastn ików  do ko 
m isa rja tu . W zburzenie wśród tłum u 
było bardzo w ielkie. U tw orzyły  sie 
dwa obozy: zwolenników R ozenew ajga 
i napastników . „Rozencwajgowcy** ru ­
szyli do k o m isarja tu , pom ruku jąc  groź 
n ie w stronę „bandytników**.

W  k om isarjac ie  u tw orzy ł sie ścisk 
n ie do opisania. K ażdy chciał sk ładać 
zeznania. W okół budynku s tan ą ł tłum , 
żywo kom entu jący  w ypadek i z n ie ­
cierpliw ością oczekujący w yroku.

U czynił sie wielki tum ult. N iew ia­
domo do czegoby doszło, gdyby nie 
szybka in te rw en c ja  po lic ji, k tó ra  
tłum  rozproszyła.

Zawzięci zw olennicy R ozenew ajga 
m usieli jed n ak  dopiąć swego. U dali sie 
n a tychm iast z R ozencw ajgiem  do leka 
rza  i w niespełna pół godziny pow ró­
cili do k o m isa rja tu , gdzie okazali sią  
świadectwem , stw ierdzajacem , że Ro- 
zencw ajg doznał ciężkiego uszkodzenia 
ciała. W obec tak iego  dictum  p o lic ja  
zmuszona była napastn ików  zatrzym ać. 
Są to: Moszek Soidyn, Moszek i L ejba  
Bochenkowie, A bram  K aufm an , Nu_ 
chym G itler, Izrael Bochenek i Rubin 
Faiuar, wąz-asay awm. »r R edsinia

O gólna.
(q) W aru n k i p rzy jęc ia  do szkól pod 

citiorążyen rezerw y, Dó szkół podenorą- 
żyeh rezerw y w bież. r o tu  będą prz.\ je  
ci ty lko poborowi i ochotnicy z pein.\ m 
cenzusem  oficerskim , którzy posiaUają 
m a tu ry  lub ukończyli rów norzędną 
szkole średnią, up raw n ia jącą  do skn-co 
nej czynnej służby wojskowej.

Poborow i, posiadający  6 do 8 k las 
szkoły średniej, lub rów norzędnej, nie 
bc;dą wcieleni do szkół podchorążych re 
zerwy, lecz do pułków jako zwykli po 
borowi. P odan ia  tak ich  poborowymi o 
p rzy jęc ie  do szkoły podchorążych rezer 
w y składane do władz wojskowych nie 
bedą uw zględniane i  pozostaną has 
oupowiedzi.

Z K ipie.
(k) S praw cy krw aw ego m ordu u a  

szosie sukow skiej zostali ujęci. O negdaj 
donosiliśm y o dokonaniu  krw aw ego 
m ordu  na osobie Józefa  P a rk ity . la . 25. 
zam. we wsi Suków, gm . D ym iny, pow. 
kieleckiego. Śledztwo ustaliło , iż zabój­
stw a tego dokonali bracia  J a n  i Kom an 
Ram iączek, oraz J a n  K osm ala i J a n  
P rąd o ta . Zabójstw o dokonane zostało 
n a  tle porachunków  osobistych.

Z ab ity  P a rk ita  znany był policji ja  
ko zawodowy złodziej i aw an tu rn ik , 
k ilk ak ro tn ie  k a ra n y  ju ż  przez policją 
za różne kradzieże i aw an tu ry

Spraw ców  zabójstw a przekazano do 
dyspozycji w ładz sądowych.

(k) P roces o m iljonow e nadużycia 
w  fabryce „Ludwików". D nia  20 kw iet­
n ia  b. r. w sądzie okręgow ym  w K iel­
cach, odbędzie sią proces o m iljonow e 
nadużycia  w fab ryce  „Ludwików** w 
K ielcach.

O skarżeni są: g łów ny „buchalter** 
fa b ry k i „Ludwików**, H. G em bka i dyr. 
Śnieehoski oraz kontro lerzy  izby sk n r. 
bowoj N aeh t i Godowski, którzy zostali 
p rzekup ien i przez fabryką.

Na rozpraw ą wezwano 11 świadków 
i 3 rzeczoznawców.

S praw a ta  ze zrozum iałych wzglą­
dów budzi ogrom ne zain teresow ania 
w śród m iejscow ego społeczeństwa.

(k) Pow iesił sią na  s»:aliku. W aresz­
cie gm innym  w Drzewicy, pow. opoczyd 
skiego popełnił sam obójstw o przez po­
wieszenie sią na szaliku, J a n  Pom ykała. 
P rzyczyną  sam obójstw a była obaw a 
przed odpow iedzialnością za kradzież

(k) P ożary . We wsi P sa ry , gm. Bo­
dzentyn, pow. kieleckiego, w zabudo­
w aniach W ładysław a Łakom ca, w y. 
buchł pożar i pastw ą ognia padło: 
w ierzch domu m ieszkalnego, trochę a r ­
tyku łów  spożywczych i częściowo 
sp rzę ty  domowe. S tru ty  wynoszą 16C0 zł. 
Ogień pow stał w skutek zapalenia sią 
sadzy w kominie.

— W e wsi B icbniów, gm. Secemin, 
pow. włoszczowskiego. w ybuchł pożar, 
k ló ry  zniszczył 6 domów. 3 obory i 2 
szopy, oraz inw entarz  żywy i m artw y . 
S tra ty  wynoszą 16.950 zł. P o żar pow stał 
w skutek  nieostrożnego obchodzenia sią 
z ogniem.

% S o sn o w c a *
UROCZYSTOŚCI IM IE N IN O W E
M A RSZA ŁK A  PIŁ SU D SK IE G O .

W Y SY ŁA N IU  KART.
B iorąc pod uwagą, że uroczystości i- 

m ieninow e w ypadną w dzień św iątecz­
ny  o wiele okazalej, przez wziącie w 
nich udziału  szerokich m as za tru d n io ­
nych przy p racy  w dnie powszednie u- 
w ażam y, że je s t bardzo pożądane, ab y  
uroczystości im ieninow e odbyw ały sią 
rów nież dn ia  “22 m arca w tych m iejsco 
wościach, gdzie kom itety  lokalne uzna 
ją  to za korzystniejsze dla spraw y.

Co sią tyczy w ysy łan ia  k a r t poczto 
wyeh z życzeniam i d la  m arszałka  P ił  
sudskiego na M aderą, zaznaczam y, że 
k a r ty  te można w ysyłać z Polski n ie ty l 
ko do dnia  12 m arca, jak_to_głosiła p ra  
sa, lecz do sam ego dn ia  im ienin , a na­
w et do końca m arca, a to _w tym  celu, 
aby  dać możność w szystkim  obyw ate­
lom  polskim  naw et zam ieszkałym  w 
najodleglejszych zakątkach  naszego k ra  
ju  złożenia życzeń wodzowi narodu, 
p rzebyw ającem u n a  w ypoczynku dale­
ko od ojczyzny. . . . .

N alepki i pocztówki im ieninow e moz 
n a  nabyw ać w Sosnowcu księg arn ia  
„Wiedza**, ul. 3-go m aja  n r. 10 i w Da. 
brow ie księgarn ia  A. J ..K in g iran , ul. 
Sobieskiego róg  Sienkiew icza.

(s) Osobiste. M in is te rju m  p racy  i 
opieki społecznej m ianow ało inspektora  
p racy  inż. Federow icza członkiem rad y  
nadzorczej in s ty tu tu  porady  zawodowej 
W Z agłęb iu  D ąbrow skiem .

(s) Choroby zakaźne w m ieście. Za 
czas od 8 do 14 m arca  b. r. zanotow ano 
w m ieście następu jące  w ypadki clioroh 
zakaźnych- p łocica 5 wyp., odra 16. 
k rz tu siec  2, g ruź l ea płuc 5. jag lica  2. 
N a g ruźlicą  zm arły  dwie osoby. O dka­
żono 6 m ieszkań, odwszono 23 osob w 
zakładzie dyzenfekcyjnym .

(s) Z ta rgow icy  sosnow ieckiej. W 
ub. ty g o d n ia  t j .  od dn. 9 do 14 bra. 
spędzono n a  targow icę w Sosnow cu 
2.111 szt. trzody  chlew nej.

P łacono za 1 kg. żywej w ag i od zŁ 
VSfl do s i  L65 T endencja  słaba.
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(s) Posiedzenie ra d y  kom isarycznej 
„  Sosnowcu. J u tro  o godz. 7 wieczo­
rem  w m ag istrac ie  odbędzie się p ierw ­
sze posiedzenie ra d y  kom isarycznej, 
.pod przew odnictw em  p. kom isarza K uz 
fniaka. N a porządku dziennym  posiedzą 
'n ia  cały  szereg ak tu a ln y ch  spraw  
m iejsk ich , m iedzy innem i budżet im a 
Gita na rok  1931-2.

(s) K om unika t in sp ek to ra tu  p racy  w 
Sosnowcu. In spekc ja  pracy  zw raca u- 
wagę. zarządom  poszczególnych zak ła­
dów przem ysłow ych, że w m yśl rozpo­
rządzenia p rezyden ta  R zplite j, w sp ra  
wie produkcji, przyw ozu i używ ania bio 
li ołow ianej, s iarczanu  ołowiu oraz in ­
nych, związków ołowiu, okręgow y inspe 
ktor. p racy  udz ie la  zezwolenia n a  za­
tru d n ian ie  m łodocianych w celu nau k i 
zawodowej przy  robotach zw iązanych z 
użyciem  produktów , zaw ierających  biel 
ołow ianą i s iarczan  ołowiu. W  szczegół 
ności dotyczy to następu jących  robót,
0 ile stosow ane są przy nich biel ołowia 
na,i s iarczan  ołowiu i inne produk ty , za 
w icrające te zw iązki: robót m alarsk ich  
(m alow anie, pow lekanie, lak ierow anie i 
t. p.); robót szpachlow ych, kitow ania, u 
szczelniania apara tó w ; w yrobu farb, 
past, kitów i t. p.; p racy  w fabrykach  
ceram icznych lub em alje rn iach  (w szcze 
gólności p racy  z polewą) i p racy  w fa 
b ry k ach  wyrobów gumowych.

(s) Pub liezny  egzam in z esperan ta , 
po 3-cii m iesięcznym  kursie  prowadzo 
nyin w  szkole im. P ra u ssa  pl. pr. Mo­
ścickiego 18, odbędzie się- w niedziele, 
15-go, o godz. 11 rano. E sperancka dele 
gacja  Zagłębia zaprasza na ten  egza­
m in w szystkich zainteresow anych, a 
szczególnie nauczycielstw o. K u rs  był 
prow adzony ta k  zw. bezpośrednią meto 
dą nauczania.

(si Z cen tra ln e j ta rgow icy  w Mysło 
wicach. N a targow ice m ysłow icką spe 
dzóiio w ub, tygodn iu : ln ih a ji 101, wo­
łów 40, krów  879. jałów ek 74, c ie lą t 73,
1 n ierogacizny 2580. Ogółem 3747 sztuk.

Za klg. żywej w agi płacono: od 1.50 
do 1.60 zł. za pierw szy gatunek.

Tendencja s ta ła .
(s) Zebranie kolejoweów. W  dniu  

20 lun., o godz. 18.30 w sa li k lubu  mło 
dzieży im. m arsza łk a  J . P iłsudsk iego  w 
Sosnowcu, ul. W arszaw ska 22, odbędzie 
sie doroczne w alne zebranie zw iązku 
zjednoczenia kolejoweów polskich od­
dział w Sosnowcu, n a  k tórem  zostanie 
dokonany w ybór nowego zarządu.

(s) Z ebranie sprzedawców piw a, mio 
du i papierosów . J u tro  o godz. 2 popoł. 
w sali zw iązku robotników  przem ysłu  
m etalow ego na  P ogoni (ul. R acław icka 
31 odbędzie się organ izacy jne  zebranie 
now outw orzonego stow arzyszenia końce 
stonow anych zakładów  sprzedaży piwa, 
m iodu, w ina i papierosów  na pow iat 
będziński.

(s) W ieczorek tow arzysk i k lubu  im. 
m arsz. P iłsudskiego . Sekcja  m uzyczna 
kl ii bu m arszałka  P iłsudsk iego  w Sosno 
wen. ul. W arszaw ska 22, u rządza w dniu  
19 m arca  o godz. 18-ej wiecz., w lokalu  
klubu  wieczorek tow arzyski, połączony 
z tańcam i. W ejście d la  członków 1 zł., 
dla gości 2 zł.

(s) T. U. R. „Świt" w Sosnowcu zaw ia 
durnia członków o nadżw yczajnem  w al 
nem  zebraniu , k tó re  odbędzie sie w nie 
dziele, dnia. 29 m area  3931 r., o godz. 10 
r, w pierw szym  te rm in ie  a godz. 10 30— 
w d rug im  term in ie . Z ebranie odbędzie 
sie w domu zw. zaw. na Pogoni, u lica 
M ariacka  N r. 1.

p h a k i .f s  r e a d e
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ROM ANS  
( Z  angielskiego)

Posiedzenie redy miejskiej w Kielcach
Sprawa rozszerzenia cmentarza katolickie^'. Niedozwo  
lone i szkodliwe eksperymenty niektórych p.p. r a d n y c h .— 
Endecja i P P.S. w daiszycn obradach zady m elskiei u dz ia ­
łu brać nie będą.  — Brak quorum — Możliwość rozw ią­

zania rady.
O uegdaj w m ag istrac ie  kieleckim, 

odbyło się posiedzenie rad y  m iejskiej.
P rzed  rozpoczęciem obrad  prez. Ci- 

chowski, w im ieniu  m ag is tra tu , zgłosił 
n ag ły  wniosek w spraw ie podatku  in­
w estycyjnego n a  budowę nowej szkoły.

N agłość w niosku została p rzy ję ta  i 
ra d a  m iejska u chw aliła  zaangażować 
odpowiednie siły  fachowe do ściągania 
podatku  inw estycyjnego  oraz wydatko 
wać n a  ten cel ty siąc  złotych.

Po odczytaniu p ro toku lu  z o sta tn ie­
go posiedzenia rad y  i kom unikatów  
prezyd jum  rady , p rzystąp iono  do roz­
p a try w an ia  w niosku kom isyj finanso_ 
wo-budżetowej i gospodarczej, w sp ra ­
wie rozszerzenia cm entarza kato lick ie­
go i odstąp ien ia  przoz m iasto  na ten 
cel części g ru n tu  z nieruchom ości No­
wy Łan. W  spraw ie  te j w yw iązała się 
przew lekła d y skusja  w k tó re j głos za­
b iera li poszczególni radni.

W obec rozbieżności i  sprzeczności 
zdań, poszczególne k luby  w te j spraw ie 
złożyły 3 wnioski.

K lub radnych  żydów dom agał się, 
by spraw ę rozszerzenia cm entarza ka_ 
tółickiogo odesłać z pow rotem  do komi 
sy j finansow o-budżetow ej i gospodar­
czej, endecja wysunęły wniosek, by do 
zorowi kościelnem u sprzedać całą dział 
ke m iejską na rozszerzenie cm entarza 
i upow ażnić prez. Cichowskiego i wi- 
coprez. Potockiego, do ak tu  sprzedaży, 
trzeci wniosek, kom isy j finans.-budże. 
tow ej i  gosp. proponow ał, by na  rozsze 
rżenie cm entarza odstąpić ty lk o  sv.ęść 
g ru n tu  z nieruchom ości Nowy Łan.

P rz y  glosow aniu w niosek k lubu  rad  
nyoh żydów upadł.

K lub jed n ak  nie chcąc dopuścić do 
głosow ania nad d rug im  w nioskiem , o- 
puścił salę obrad.

Przew odniczący rady , przeliczył o- 
beciiych na  sali i z powodu b raku  2/3 
potrzebnych radnych , spraw ę rozszerzę 
n ia  cm entarza kato lickiego zd ją ł z po­
rządku  dziennego.

P rzystąpiono do rozpa tryw an ia  d a l­
szych punk ów porządku obrad, przed, 
tern jednak  mec. Kubecki, w im ieniu 
k lubu  gospodarczego złożył ustne o- 
św iadczenie treści następu jącej: „Klub 
mój stw ierdza, że klub radnych  żydów 
celowo u tru d n ia  norm alną  pracę i unie 
m ożliw ia wogóle pobyt w radzie m ie j­
skiej, dlatego też klub m ój w żadnęin 
następuem  posiedzeniu rad y  m iejsk iej 
brać udziału nie będzie".

R adny  W iślicki w im ieniu klubu 
P P S  oświadczył także, że klub jego z 
powodu b rak u  karrnon ji w radzie m iej 
skiej, na następne posiedzenia rad y  się 
nie zjaw i.

Po złożeniu tych oświadczeń klub 
endecji i P P S  opuściły salę obrad i po 
siedzenie z powodu b rak u  quorum  zam 
knięto.

Mimo złożonego oświadczenia radn i 
z endecji i P P S  zatrzym ali dotychcza­
sowe m andaty  członków rad y  m iejskiej.

K ielce ja k  już donosiliśm y, od dłuż­
szego czasu sLały się terenem  niedozwo 
lonych i szkodliwych eksperym entów , 
ze s tro n y  n iek tórych  radnych , a nawet 
i klubów, k tó re  z m iasta  chciałyby u_ 
czynić swój folwarczek, by móc rzą 
dzić wszechwładnie. Celowo też nie po­
zw alają  radzie m iejsk iej harm on ijn ie  
pracow ać dla dobra m iasta.

R ada m iejska, w skutek in try g  i wza 
jem nych anim ozyj oraz destru k cy jn e j 
roboty n iek tórych  pp. radnych  nie jest 
w stan ie  wziąć się do rzetelnej pracy.

W  mieście k rążą  pogłoski, że rad n i 
z endecji w najbliższych dniach m ają  
zam iar złożyć swe m andaty .

Zrzeczenie się m andatów  przez 12 
rad n y ch  zdekom pletuje radę  m iejską.

S tan  obecny dalej trw ać  n ie może. 
To też głośno się już  mówi. żo władze 
nadzorcze w najbliższych dniach roz­
w iążą radę m iejską  w K ielcach.

P ie rw sz y  
w  Z a g łę b iu  

T e a t r  Ś w ie t ln y  
i D ź w ię k o w y

.Nowości"
BĘDZIN 

T e le fo n  2-62.

O d  ś ro d y  11-go m a rc a  b. r. i d n i  n a s tę p n y c h .  S ły n n a  
A N N A  M A Y  W O N G  w  i l i e rw s z a rz -d n y m  filmie 

d ź w ię k o w o -ś p ie w n y m

IVHAl TANG U
D r a m a t  i lu s t ru ją c y  m iło ść  k< t h e n k ó w  o d m ie n n y c h  ras. 
Film d ź w ię k o w y  u z y s k a ł  *w A N N l E  M AY W O N G  

pierw  s z o r ? e łn ą  siłę. . ____
P O \ A D I  O  D O D A l  E K. P Ż W 1 Ę K O  * Y

(s) Zebranie harcersk ie . W  pom edzia 
lek, clń. 16 bm. o godz. 7 wiecz., w izbie 
harcersk ie j p rzy  ul. S a tu rnow sk ie j 18 
w M ysłowicach, odbędzie się ogólne ze 
b ran ie  roczne koła p rzy jac ió ł h a rc e r­
stw a. '

Ze względu na  ważność spraw  u p ra  
sza się o liczne przybycie członków ko 
la  i • sym patyków  m łodzieży h a r ­
cerskiej.

(s) Złodzieje - recydyw iści w rękach 
policji. P o lic ji sosnowieckiej udało się 
wpaść po długich poszukiw aniach na  
trop  niebezpiecznych złodziei, k tó rych  
wczoraj aresztowano.

Są to: K a z i m i e r z  S'ochacz-
ka, Ludw ik M ilczarek i Z ygm unt 
C hm urzyński, wszyscy bez stałego 
m iejsca zam ieszkania, k tó rym  udowod 
niono dokonanie kradzieży w sklepie

Nie wiecu, tu o tem myślą szczu­
ry lądowe i chłopaki, ale nie spot­
kałem jeszęze starego marynarza, 
któryby ternu przeczył. Prawda, że 
niewielu jest takich, e<o to widzieli, 
ale ci w idzieli na pewno. Widziano 
nieraz okręty i kraje, ale najczęściej 
okręty. Ja  sam miałem niegdyś to­
warzysza od masztu, który widział 
raz na niebie wojsko, maszerujące 

1 pó wyspie: Majtek ten mówił nawet 
kiedy się to działo, pokazało się póź 
niej, że akurat tego dnia i o tej go­
dzinie szedł w  Irlandji cały pułk z 
jednego miasta do drugiego.

Kapitan i generał naradzali się 
potem długo, wreszcie postanowili 
pływać w kierunku poprzednio obra 
nyrn, a mianowicie między grupę 
wysp Juan Fernandez i w yspy Nor 
folk. Nazajutrz rano w yruszyła „Ga 
zela“ w drogę.

Okręt mknął szybko po oceanie. 
Drugegc- dnia widzieli z pokładu całe 
stada kaczek, przelatujących im po 
nad głowami, u jednego ż ptaków 
tych 7.auważono nawet, jakiś maleń­

ki przedmiot, przyczepiony do nogi.
Zbliżali się do w yspy Bożydar. 

Mieli już nie więcej jak sześćdzie­
siąt mil do przebycia, żeby stanąć 
w zatoce nieznanej wyspy, lecz z 
odległości tej nie było widać jeszcze 
ziemi, zwrócono zatem ku wyspom  
Towarzyskim. Ale i tam nie było 
śladu, ani wieści. Po kilkumiesięcz­
nej, bezowocnej żegludze, wracał 
statek z ciężko zasmuconym ojcem 
prawie tym samym szlakiem, zbo­
czywszy tylko nieco w kierunku pół 
nocnym.

X L I Y .  .
Z triumfem w duszy powracał 

Hazel z rannej wycieczki i rad był 
jak najrychlej podzielić się z Heleną 
wiadomością o swoiom zwycięstwie, 
którego owoce m ogły być pożąda- 
neini tylko dla niej — nie dla niego.

Zeszli się w lesie, gdyż Helena 
szła za jego śladem. W ydała się bla 
dą i zmieszaną. Mimowoli wydarł 
się jej na widok Hazla okrzyk rado­
ści, niebawem nastąpił jednak w y­
rzut, zdradzający jej obawy.

— O, popatrz no pan na siebie— 
odezwała się Helena. — Pan był 
w wodzie, o, to źle, bardzo źle.

— A le zato spełniłem ważne za­
danie. Złapałem trzy kaczki i przy­
wiązałem im do nóg wieści o naszej 
wyspie. Płyną one teraz przez po­
wietrze po nad oceanem z wiadomo­
ścią o nas. Uwieńcz mię pani waw­

.i>r f %

stow arzyszenia spożywców przy ulicy 
M ariack ie j i w sklepie L eR n  GoiUoba 
przy ul. Bieleckiej, 25 w- nocy z )> na 7 
bm. Cala: tró jk a  przekazana została w ia 
fizoni sądowym.

(s) R epertuar kia. „Pąlaee“ — „Po 
rueżuik  A rm and" z Rumunem N ccarro  
„Zagłębie" - -  Pocałunek z Grela. U erko.

OFIARNOŚĆ PRACOW NIKÓW  KASY 
CHORYCH, GflDNA NAŚLADOWANIA

Jak o  dalszą o fia rę  na akcję dożywia 
n ia  bezrobotnych, pracow nicy pow. ka 
sy chorych w Sosnowcu przekazali na­
stępujące kwoty (1/2 proc. skfrdki z po 
borów za lu ty  r. b.f: kom itetow i w S# 
snowcu zł. 443.09, w Będzinie zł. 50.31, w 
D ąbrow ie zł. 75.19, w Niwce zł. 11.24, 
chrzęśćjańskiem u tow. dobr. w Sosnow 
cii zł. 50.00, razem  629.74.

Sk ładk i za m-c styczeń r. b. wynio 
sly : zł. 834.62. Ogółem w i ęc za 2 m iesią 
ce przekazano na  ten cel: zł. 1.464 36. 
\V te j sum ie f ig u ru je  zL 61., jako  zysk 
osiągnięty  z urządzonej przez związek 
zabawy karnaw ałow ej.

P rzy  te j sposobności należy nąd- 
mienić, że zebrana przez pracowników 
P. K. Oh. w g ru d n iu  1930 r. kw ota zł. 
1.929.40 na w alkę z gruźlicą, nie została 
dotychczas pod ję ta  i pozostaje do dy­
spozycji kom itetu  dni przeciw gruźli­
czych.

Z  Będzina.
(b) Posiedzenie rad y  kom isarycznej.

Posiedzenie rad y  przybocznej, odbędzie 
się w dn iu  16 bm., to  je s t w poniedzia 
lek, o g. 20 w-g następującego porządku 
obrad: przeczytanie i przyjęcie protoku 
łu  poprzedniego posiedzenia rad y  przy 
bocznej, zakończenie dyskusji nad sp ra  
wozflaniem o stan ie  finansow ym  i m a­
ją tkow ym  m iasta , sp raw a subsydiów  z 
la t  1929-30 i 1930-31, dopełnienie sk ładu  o 
piekunów  społecznych i zw olnienie p. 
F rydow ej, podanie zw iązku strzeleckie 
go o d a r za zawody.

(b) „Łańcuszek szczęścia"— zawiódł. 
N iejednokrotnie już  p isa liśm y o oszu­
stach, którzy  p o lu ją  przew ażnie na 
ludzi przyjezdnych ze Ś ląska lub z oico 
licznych wsi, w ciągając ich w sposób 
podstępny do różnego rodza ju  gry , ja s  
„czerwona - czarna", „para  nie p a ra  ,• 
„łańcuszek szczęści a" i  t. p. Oszuści ta 
cy g rasu ją  przew ażnie gdzieś w ulicz­
nych zakątkach lub  na  ta rgach , chro  
n iąc sie oczywiście przed czujnem o 
kiera polic jan ta . , ,

O negdaj na ta rg u  w Będzim e wp» 
d ła w  sid ła  oszustów m atk a  z córką, k u  
rym  się zachciało próbow ać szczęści) 
w grze w t. zw. „łańcuszek szczęścia 
K oniec g ry  by ł sm utny, gdyż m atka 
córka p rzeg ra ły  45 zł. _

Zaw iadom iona o tom policja, aresz­
tow ała oszustów: R. B ednarczyka, Ko- 
ściuszki 16- Al. Reno w sklr? gro. ul. Okrzei 
15 i  A. F ilipow skiego. W szyscy znani 
są policji, jako  zawodowi oszuści w 
g rach  hazardow ych.

O D M R O ŻEN IE “ tej
(z kogutKieaj) „H  R O? O L” leczy i gul j 
cankl, powstałe od odmrożenia, nprze- ] 

daią apteki i składy apteczne.

rzynem.
— Raczej czapką bla żeńską —  

odparła Helena. Zaledwie się pan 
zwlókł po gorączce a już pa włazi 
do wody.

— Mniejsza z tem. ale czemu mię 
pani nie słucha? Mówię przecie, że 
zadanie rozwiązane.

— Pan nie słucha zdrowego roz­
sądku — odparła Helena. — Gdy 
pan znowu sprowadzi na siebie jaką 
chorobę, to nie wynagrodzą mi tego 
zagadnienia całego świata. Zresztą, 
prawdę powiedziawszy, wcale ton ie  
pięknie z pańskiej strony — o łejść, 
nie uprzedziwszy mię ani słówkiem.

— Czy mógi pan narażać mię 
znowu na kilka godzin śmiertelnych 
obaw? W ostatnich czasach byłam  
za nadto pobłażliwą. Trzeba wiele 
cierpliwości dla chorego dziecka, ja 
kim pan jesteś, ale też i dzieci nie 
powinny się wykradać i wystawać 
w wodzie. Ha, nie pozostanie mi r.io 
innego, jak zaprowadzić ostrzejszy  
rygor... Idź pan niezwłocznie do do­
mu i nie waż się pan pokazywać mi. 
na oczy, dopóki będzie na panu choć 
jedna mokra nitka.

W ten sposób odprawiła Helena 
wynalazcę, który poszedł natych­
miast pokornie, jak prawdziwy prze 
stępca i przebrał się.

Przy śniadaniu raczyła jednak 
okazać swoją łaskawość, Gdy ujrza­
ła Ilazla przebranego, zmieniła na­

gle surowy ton i zażądała, by opo­
wiedział jej o swej wyprawie na 
kaczki, wyrażając przy tem naj­
głębszy podziw i uwielbienie dla 
■wynalazcy.

— Tylko proszę pana nie powta­
rzać zbyt często takich wypraw. 
Trzeba się powstrzymać przynaj­
mniej dni 14, wszak w yspa nam nie 
ucieknie, jak żywe stworzenie. Kacz 
ki przylatują i odlatują codzień, a 
zdrowie pańskie jest drogie, bardzo 
drogie.

Hazel zarumienił się z radości 
i przyrzekł posłuszeństwo, A le w 
ciągu tych 14 dni zaszły ważne wy- 
padki. Przedewszystkiem  ulepszył 
Hazel swój wynalazek. Przypomniał 
sobie, że jakaś kaczka z ciężarem a 
nogi musiała odpocząć na pokładzie 
ich statku podczas podróży, wspom  
mienie to podało mu m yśl ulepszę 
nią. Postanowił najbliższą serję ka­
czek, które miał wyprawić, obciążyć 
nieco, rozumował bowiem tak: kacz­
ki nasze lecą stąd prawdopodobnie 
prosto ku stałemu lądowi Ameryki. 
Dużo więc zapewne czasu mija, nim 
która z nich dostanie się w  ręce ludx 
kie, a może ten właśnie, komu się do 
stanie, nie będzie rozumiał po angiel 
sku. A le gdybym mógł lot moich ks 
czek obciążyć nieco, to dostawałyby 
się prawdopodobnie na płynące okro 
ty, z których na 4 —3 z pewnością 
będą angielskie.



depesz z odpowiednich miast do mai 
żonki, oraz uprzedzaniem męża 
przed ewentualnemi spotkaniami z 
żoną.

Nr. 7 3 . _________

Fabryka niewinności mężów.
Oryg.nalne „pogotowie ratunkowe" w Paryżu.

Na ulicach Paryża do rąk prze- jego niewinność. Dajm y na to, mal- 
chodzących panów wtykane są kar- żonek powiedział w domu, że wyjeż 
teczki następującej niezwykłej tre- dża na prowincję, a w istocie jest w 
gcj. Paryżu. Zorganizowana służba^ ma

„Zanim poczta, przeznaczona dla się zajmować wysyłaniem listów ‘
pana, dosięga'rąk pańskich, list, a A  A n  m
przynajmniej jego kopertę ogląda 
wiele niepowołanych oczu: portjer, 
służba itp.

Przyglądają się charakterowi pis 
ma na "adresie, stemplowi miejsco­
wości, skąd został wysiany badają, 
jak często list taki przychodzi.

Tego wszystkiego możecie unik­
nąć, zwracając się poprostu do na­
szej „Poczty Prywatnej", która do­
starcza listy  wprost do rąk adre­
sata".

Owa interesująca instytucja o- 
fiarowuje jednak i całkiem inne u- 
sługi.

Oto ma ona na celu ułatwianie 
mężom drobnych domowych 
kłamstw.

Wzamian za niewielkie honorar- 
jum biuro to dostarcza mężowi po­
trzebnego alibi, potwierdzającego

Str. 7.

Głupia próżność zabiła.
Wolała umrzeć, niż być zeszpeconą.

Za najpiękniejszą dziewczynę 
Stambułu uchodziła słusznie Selma 
Nadżib Hanum.

Pewnego dnia dziewczyna za­
chorowała: na szyi jej wytworzyła 
się jakaś narośL

W szpitalu angielskim, gdzie 
przebywała na kuracji, lekarze zde 
cydowali, że

Wybory do rady miejskiej
w  Q 39u t$ z u .

Z Dąbrowy.
(d) Koło podoficerów rezerwy w Za­

górzu. W Zagórzu odbyło się doroczne 
walne zebranie miejscowego koła z wiąz 
ku podoficerów rezerwy. W  zebraniu 
wzia? również udział prezes okręgu 
dr. Barylski.

Po przemówieniu prezesa okręgu na 
stąpiły sprawozdania ustępującego za­
rządu. Koło podoficerów rezerwy rozwi 
ja  intensywna działalność w kierunku 
kulturalno - oświatowym, mianowicie 
urządzą przedstawienia am atorskie, czy 
ni przygotowania do rozwinięcia akcji 
odczytowej i t. p., nie zaniedbując rów 
nooześnie wychowania fizycznego i 
przysposobienia wojskowego przez or­
ganizowanie kursów gazowych i dostar 
czanie instruktorów  organizacjom P. 
W. i W. P. na terenie Zagórza.

Prezes okręgu dr. Barylski wyraził 
swe zadowolenie z dotychczasowej pra 
cy koła i zachęcał do dalszego wytrwa 
nia w pokonywaniu trudności.

Po udzie1 ' ‘o absolutorium  ustępują 
eemu zarządowi, przystąpiono do wybo 
rów. Prezes koła przedstawił listę nowe 
go zarządu, który przez aklam ację so 
sta1 mdriogłośnie wybrany.

W  końcu oostanowiono, na wezwanie 
kola zw. pod. rez. w Niwce zebrać do­
raźnie pewną kwotą na rzecz bezrobot 
nych i wezwać wszystkie organizacje 
mietscowe. jak  np. ,.Sokół“. związek go 
snodnrezy i inne, bez wzglądu na chara 
kteT- i z-ąbarwienie polityczne, do opo 
datkowania sio na ten cel. Pieniądze, w 
kwocie 23 zł. 50 gr. zostaną przekazane 
miejsoowemn komitetowi pomocy dla 
bezrobotnych, który  jest obecnie w sta
C fjT łT tt rv t» o * q T 1 1 7 in P T K

(di Sprawozdanie likwidacyjne- komi 
tętn budowy pomnika ś. p. ks. O. Angu 
stro ika . W  m agistracie dąbrowskim 
odbyło się likwidacyjne zebranie komi 
tet.u budowy pomnika ś. p. ks. Grzego 
rzowi Augustynikowi. Za czas istnienia 
komitptn t j. od dnia 12 listopada 1925 
r. rlo do 8 m arca 1931 roku zebrano o- 
gółem 5544 zł. 71 gr.

Pieniądze te zostały wydane na po 
niższe cele: sprowadzenie zwłok z K ra  
kowa do Dąbrowy i urządzenie pogrze 
bu 1768 zł. 15 gr.; koszt pomnika i pły 
ty  z piaskowca (zapłacono p. Fochtma 
nowi) 3150 zł.; przerobienie drzwi w 
kaplicy 67 zł. 34 gr.; koszty związane * 
'Osłonięciem pomnika 259 zł. 60 gr. i 
łrobne wydatki 29 zł. 57 gr. Razem 
5274 zł. 66 gr.

Pozostałą sumę 270 zł. 05 gr. posta 
nowiono na zebraniu kom itetu podzie­
lić jak  następuję: na przytułek dla sie 
ro t tow. pomocy dla biednych chrze- 
śćjan — 100 zł., na pomalowanie kośeio 
ła 100 zł. i na odnowienie figury  M atki 
Boskiej na dziedzińcu przytułku tow. pc 
nocy biednym i na uporządkowanie ka 

• plicy 70 zł. 05 gr.
K om itet w dniu 9 m arca rb. został 

rozwiązany, a dokumenty i papiery 
przekazano na przechowanie ks. kano 
nikowi Mazurkiewiczowi.

W szystkim osobom, które złożyły 
datki, albo swoją pracą przyczyniły sie 
do dokończenia budowy pomnika, ś. u. 
ks. A ugustynika, kom itet za naszem po 
średnictwem wyraża serdeczne podzię­
kowanie.

(d‘) Pogadanki w lektorium  miej­
skiej czytelni. W  lektorjum  miojskiej 
czytelni publicznej odbędą się następu 
jące pogadanki: dnia 16 bm. — prof. 
Wiesław Gorzechowski „Koniec św ista 
w naukowem oświetleniu"; dnia 17-go 
bm. — prof. Stefan Piotrowski Sąd nad 
„Wspólnemi siłami"; dnia 18-go bm. — 

' insp. Jan  Dzioboń „Problem obrony 
ludności cyw ilnej w przyszłej wojnie"; 
dnia 19-go bm. — prof. Ida Galińska 
„Życie i czyny m arszałka Piłsudskie­
go"; dnia 20 bm. — prof. Józef Lassota 
„Pisarz komunistyczny o Rosji sowie­
ckiej (Istrati — Żagiew i Zgliszcza)" i 
dnia 21 bm. — prof. Kazimierz Nawro­
cki .,0 Jan ie  Kasprowiczu", cześć I  r;za.

Początek pogadanek o godz. 7.30 wie­
czorom. Wejście bezpłatne.

A G ITA C JA  UGRUPOW AŃ.
Poza stronnictwem P P S . inne u- 

grupowania biorące udział w walce 
wyborczej żadne,i agitacji przedwy­
borczej nie prowadziły. Agi­
tacja przedwyborcza ograniczyła się 
jedynie do rozlepiania afiszów, na­
woływaniami i szumnemi obietnica­
mi. Między innemi socjalistyczną - 
endeckie stronnictwo, krytykując 
dawniejszą działalność rozwiązanej 
rady przelicytowuje się w obietni­
cach uzdrowienia gospodarki, spłaty  
długów, uporządkowania gospodarki 
leśnej i Ł p. Ci wszyscy krytycy nie 
widzą jednak tego, że bądź co bądź 
miasto zostało doprowadzone do po­
rządku, dzięki pracy rozwiązanej ra­
dy miejskiej.
B A N K R U T U JĄ C E  STRO NNIC­

TWO.

bm. wiec w sali domu robotniczego 
w Olkuszu.

Wiec miał mieć charakter in­
formacyjny, w związku z mającemi 
się odbyć w niedzielę bm. wyborami 
do rady miejskiej. Przewidziano 
były prelekcje pp.: Angera z Sos­
nowca, Lubodzieckiego i Mrożew- 
skiogo z Olkusza (dwaj ostatni są 
kandydatami do rady). Tymczasem  
pomimo ogłoszeń na wiec ten przy­
była tak mała ilość sympatyków, że 
wiec się wogóle nie odbył, świad­
cząc, że hasła głoszone przez_ P P S  
tracą coraz więcej zwolenników.

OGŁOSZENIE LIST .
Dopiero we czwartek, 12 hm. po 

jaw iły się w Olkuszu ogłoszenia 
głównej komisji wyborczej, zawie­
rające listy  kandydatów i numera­
cję, jaką każda z list otrzymała.

operacja jest konieczna.
Twierdzili oni, że w przeciww 

nym razie życiu jej zagraża niebez­
pieczeństwo. _

Piękna Selma nie chciała jednak 
słuchać nawet o operacji.

Jako powód podawała obawę 
przed tern, że 

zostanie zeszpecona przez bliznę.
Najdziwaczniejszy jest fakt, iż 

matka chorej podtrzymywała ją w  
tem niemądrem mniemaniu.

W tydzień potem piękna dziew­
czyna. umarła na zakażenie krwi.

’ Próżność i głupota zabiły jął

K i n o - T e a t r

„Miraż”
Dębrowa Górnicza  

3-go Maja 14.
telefon 3-01,

Dyrekcji kina „Miraż* należy się uznanie, że idzie za prą­
dem oeóluej stagnacji, a chcąc dać możność szerszemu ogó­
łow i uczęszczania do k ina ceny m iejsc znacznie zniżyła

Dziś w yśw ietlany  jes t w ielki u rozm aicony podw ójny
p ro g ram :

„ P O K U S A ” czyli (Zmysły w okowach)
w ielki erotjczny dramat z boską GRETĄ GARBO przepojony 

romantyzmem.

Jako o b r a z

„ S Z A L O N A  D Z IE W C Z Y N A ”
W strząsająca tragedja z czasów wielkiej wojny.

K IN O

„PAW
w

Strzemieszycach

T y lk o  2 dni! Po  cenach  zniżonych! 
W poniedziałek 16 t w torek 17 marca 1931 r.

Tragedja prawdziwej m iłości w 10 aktach  
Z tajników  Carskiej Ochrany

„ B I A Ł A  S O N A T A ”
W rolach głównych: Carla Bartheal, W łodzimierz Sckołow , Werner 

Pitschau, V ivian Gibson i inni.

N adprogram  doborow a kom edia.
Początek seansów  o godz. 6-ej i 8-ej 

Ceny miejsc: Sala-parter 50 groszy, — Balkon 1 złoty.

K I N O

„Czary"
w Czeladzi,

W  n ied zie lę  15 i p o n ied z ia łek  16 m arca  1931 r. 
Królowa ekranu polskiego JADWIGA SMOSARSKA I królowa p ięk ­
ności (Miss Polonia) ZOFJA BATYCKA w sztandarowym arcydziele 

rodzimej produkcji p.t.:

„grzeszna Miłość”
Potężny dram at m iłosny w-g głośnej pow ieści ANDRZEJA STRUGA 

p.t.: „Pokolenie Marka Swidy*.
W niedzielę 15 marca r.b. dla dziocł> młodzieży 
o godz. 11.30 w południe * Dl i osób starszych. 
Najsm utniejszy w esołek  św iat* Buster Keaton w filmie „GENERAŁ*

J e s t  Pan (i) chory (a)?
C zy medycyna nie skutkowała?

Proszą więc zwrócić się do mnie i napewno będziesz wyleczony (a) moją 
25-letnią metodą leczenia. Liczne podziękowania z całej Polski i z zagranicy 
są u mnie do przeglądania. Leczę wszystkie choroby, oprócz wenerycznych, 
i  najlepezem skutkiem.

Godziny przyjęć: TOMASZ SANTURA
Od 8 — 1-ej i od 2 — 6-ej. Dyplom. M agnetopath i N aturalist*
W niedziele i święta od 8 — 1. Mysłowice, ul. Piaskow a 48.

Rewolucja cen z powodu 
nagromadzenia tow aru! I

Zegarek z amerykańskiego złota, syst. 
ANKIER, nic nie różniącego się od 
prawdziwego złota 18 karat, z koperta­
mi z 18 let. gw arancją za zł. 5.85 (zam. 
30.—, wysyłamy na listowne zamówie­
nie za zaliczk. poczt. zeg. modny, pieg. 
pł. praktyczny dla każdego człowieka, 
tak dla robotnika, jak  inteligenta, 
ochraniają od kurzu i  od rozbicia się 
szkła, bo z wiecznem szkłem, wyr. do 
minuty, 2 szt. 11.70, 4 szt. 23.—. Lep. gat. 
fant. zł. 7.95, S.50, 10.50, ze świecącym ey 
ferblatem amer. 7.50, 9.30, 12.—, 15.—. 
K ryty  z trzem a kopertam i pg. rysunku 
zł. 11.—, 14.—, 16.—, 18.—, 25.—, na rękę 

damski lub męski 9.30, 12.—, 14.—, ze
świecącym cyfor. 14.—, 16.—. Brzytwy zagr. 5.75, 7.75 i 9.75. Maszynki do strzy­
żenia włosów z zapas, grzebieniam i 8.95, 10.95, 11.95. Łańcuszki amer. 1.—, 2.—, 
3.50, 5.— i 8.— zł. Budziki stołowe 8.95—11.— 12 jankane 14 zł.

Za koszta przesyłki płaci kupujący. —
Adresować do znanej firm y: PRZEBST. SZWAJC. ZEG. E. JAKIJBLŃSKI 

W arszawa, PI. Napoleona, od. 17, skrz. pocztowa Nr. 237.

3 KOPERTAMI

LUKSUSOWE PERFUMY

ANIDA
Kilka kropel tych inten­
sywnych perfum wystar­
cza najzupełniej by n- 
perfumować się na diut- 
— — szy czas. — —

O s t r z e ż e n i e *
Chcąc nabyć proszki od bólu głowy 

z „KOGUTKIEM" „Migreno - Nervo-' 
sin" należy żądać takowych w orygi­
nalnych opakowaniach Ga-eckiego, zna 
nych od la t trzydziestu. Przy m kupnie 
proszków z „Kogutkiem" „Migreno „ 
Nervosin" zwracajcie uwagę na opako­
wanie i odrzucajcie uporczywie pole­
cane proszki łudząco do naszych po­
dobne. Oryginalne opakowania po 5 
proszków — pudełko 75 g ’oszy.

Tablstid od Bóło Stewydla da-otlycfc
.KogiM-Migrajfl- Senntfr
Rs oryęinatnej łdWtfle#

Osoby, dla których przyjmowanie 
proszku stanowi pewną trudność, mo­
gą używać proszek „KOGUTEK" „MI­
GRENO - NERVOSIN", w formie ta­
bletki. Opakowania po 20 tabletek w 
pudełku. Cena zł. 150 gr. Żądajcie ta­
bletek „Kogutek - Migreno - N ervo­
sin" w oryginalnem  opakowaniu Gą- 
seckiego.

LICYTACJA Sil
5.808. zegarków po zł. 
4.97. Wyprzedajemy aa
do wyczerpania zapa­
su. Nasze zegarki są 
dobrze chodzące 38 go- 
dzinowo. s. ANCRE - 
NIKLOWE. Lepszy ga 

. tun. Zł. 6.38, 2 sz t 12.25, 
15 szt, 30 ZŁ, gat, A  
7.62, 8.57, 9.33,11.16,13.27 
15.17. Z ameryk. Złota 

6.73, 7.75, 9.50, 11, 15, 21, 25 Złot. Łańcus*- 
ki am. Złota 1.75, 2.50, 3.40, 4, 5.50. W y­
syłka pocztą za zaliczeniem.Koszta prze 
syłki płaci kupujący. DOM ZEGARK. 
„MONTRE", Warszawa, ul. ’Warecka, 
Skrzynka Pocztowa Nr. 827, oddz. 204.

M a t t e l  §
Żądajcie w apte­
kach i skład. apt. 
hygjeniczn. pr*y- 

sypki dla dzieci

„Pydsr Dzidzi"
(s kogutkiem)

utrzym ującej cia­
ło  d z ieck a  w zdro­

w ia  i czystości.
SSCUTKlIffi
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CHCESZ otrzym ać posadą! Musisz u- 
koriezyć kursy  fachowe, koresponden­
cyjne im. profesora Sekulowicza, W ar 
szawa. Żórawia 42. K ursy  w yuczają li­
stow nie: buchalterji, rachunkow ości ku 
pieekiej, korespondencji handlow ej, ste 
n o g rafji, nauki handlu, p raw a, k a lig ra  
fji, p isan ia  na m aszynach, tow aroznaw  
stw a, angielskiego, francuskiego, nie­
m ieckiego. pisow ni, g ra m a ty k i polskiej, 
oraz ekonornji. Po ukoiiezpnin egzam in.
Ż ądajcie  p ro sp ek tów .__
W Y UCZ AM k r  o .t' ■ Płaszczy, kostju - 
mów. su iaen  oraz „.elizny. K ró j n a j­
nowszy. C ała  n au k a  K roju  80 zł., p ła tne  
re tam i. p raco w n ia  okryć dam skich 
W alcow nia „H rab in Kon:trd“Nr. (i. 
K O N C E SJO N O W A N E k u rsy  k ro ju  i 
szycia w yuczają k ro ju  według- najnow ­
szych modeli P a ry sk ich  i A ngielskich. 
P rz y jm u je  się zapisy na  now y kurs. 
K u rs  trw a  3 — 4 mies. Po uk mezeniu 
praw ne św iadectw a. P rzygo tow u je  się 
do egzam inów  cechowych. O płata  na 
ra ty . Sosnowiec, T e a tra ln a  3, S typuł- 
kowska.

O GRODNIK w ykw alifikow any poszu­
k u je  posady lub obróbki ogródków  na 
dniówki a 1 bo ogółem. A dres: ul. K rę- 
ta  12. ogrodnik.
PO TR Z E B N A  pończoszarka do ma” 
szyny „Record". W iadom ość: f ilja  „Ex- 
p resu" Będzin.
PK A K T Y K A N T K A  b iu ra lis tk a , um ie­
jąca  jednocześnie pisać na m aszynach 
biurow ych za złożeniem k au c ji zł. 500 
o trzym a posadą. Zw rot k au c ji zajiewnio 
ny. O ferty  do ad m in is trac ji: Sosno,
wiec pod „biu ra lis tk a" .
STARSZA osoba, kochająca  dzieci, 
zajm ie sią domem u wdowca. Zgłosze­
n ia  nadsyłać: f i l ja  „E xpresu" Będzin 
pod -N a w yjazd“.
ZDOLNA kraw cow a poszukuje p racy  
po domach, bierze ty lko  2.50 dziennie. 
Łaskaw e zgłoszenia „E xpres“ Bądzin, 
pod ..Nu w yjazd".____________________
C nr.iO r’oOVY # uwie dziewczyny (m iej, 
scowe) p rzy jm ie  zakład m echaniczny. 
j a ń - n ię /n  K opern ika 12b.
PO T R Z E B N I czeladnicy na obuwie mą 
skie, dam skie i dziecinne. W iadom ość 
D ąorow a. Polna 6.
KTO mi pożyczy 1500 złotych to m u 
w yrobią pracą b iurow ą lub fizyczną. 
O ferty  kierow ać do „E xpresu"; w ’ D ą­
brow ie pod ..1500".______
PO T R Z E B A  czeladzi szewckich na  robo 
tę -m ęsk ą  i dam ską. jSosnowieć - Środu 
la. Okrzei 16. J a n  D urnaś.
K U C H A R K A  z d ługo letn iem i i dobro- 
m i św iadectw am i poszukuje posady u  
pojedynczej osoby, zna sztyw ne praso 
wanio, Zgłoszenia pod „Dobre św iade­
ctwami____________ _______
MAM 2.000 zł., pożyczą, k to  w yszuka 
s ta łą  pracą albo p rzy stąp ią  jako  spól- 
nik. Zgłoszenia: „E xpres Z agłębia", Bo 
snowiec pod ..Pewne". ______
GO SPODYNI poszukuje zającia u  sa ­
m otnego starszego  pana. Zgłoszenia do 
ad m in is trac ji „E xprosu“ pod „Gosno- 
d yn i“.___________________________
M AN IG U RZY STK A , m łoda, in te lig en t 
na, z_ braku  pracy  może przychodzić do 
domów za skrom nem  w ynagrodzeniem . 
P ro s i Szanowne P an ic  o łaskaw e poda 
nie adresów  do „E xpresu“ , Sosnowiec, 
i oznaczanie godzin przybycia, sub. „Ma 
m eu rzy stk a“.

L O K A L E .

O D N A JM E jeden  lub  dw a pokoje urzą 
dzone, telefon, cen tra lne  ogrzew anie. 
Gutowski 6 10, T ea tra ln a  1, p arte r. 
P O K Ó J um eblow any do w ynającia, 
w ejście u it k rępu jące , w śródm ieściu.
W iadom ość w a d m in is tracji.__________
PO K Ó J do w ynając ia  z osobnem w ej­
ściem. W iadom ość: K o łłą ta ja  10, I  pią- 
tro. W einstein. ____
PO K Ó J z kuchn ią  do w ynając ia . "~Czm 
ladź ul. S zp ita lna 41._______________
S K L E P  w ynajm ą, dobry punk t. Cze­
ladź. B ytom ska 56. ________________
P R Z Y JM Ę  na m ieszkanie dwucli solid 
nych panów, łub panienki. B ądzinka 39, 
sklep. _____________
P O S Z U K U JĘ  pokoju  um eblow anego 
lub  nieum eblow anego w Dąbrow ie. 
Zgłoszenia: f i l ja  „E xpresu“ D ąbrow a 
pod ■ Spokojny". ___________
P O S Z U K U JĘ  m ieszkania u  wdowv w 
Czeladzi. Zgłoszenia do .,E xpresu“ Bę 
dzin. _______
P O K O IK  um eblow any do w ynającia, o 
sobne wejście, św iatło  elektryczne, ul. 
Now opogońska nr. 24. Sosnowiec. W ia 
moiść u gospodarza. ________
S K L E P  z urządzeniom , m ieszkaniem  na 
daje sią na każdą branżą, tanio  odstą- 
pią. Bądzin, H ale  Targow e 33. Telef. 739. 
M ODYSTCE w ydzierżaw ią ładny  sklep 
z kapeluszam i, śródm ieście Częstocho­
wy. Zgłoszenia: Zaw iercie — kiosk
Ł a c h n i k a . ________
PO K Ó J duży, słoneczny, um eblow a­
ny, z oddzielnem wejściem z przedpoko 
ju , z w ygodam i w raz z łazienką, do wy 
n a jęc ia  od zaraz. Lwowski. Sosnowiec, 
K aliska  Id (Kol on ja p. W ieczorka).

Największe piony ygemn anów
o s ią g a  s ię  p rzez  u ż y c ie  n a i ta ń sz e g o  n a w o z u  sz tu czn eg o  

&  Ja*!m e s t :

ŚRUT RYCYNOWY
z a w i e r a j ą c y :  a z o t ,  p o t a s  I k w a s  f o s f o r o w y .

G w a r a n t o w a n a  z a w a r to ść  tych  s k ła d n ik ó w  
i w y b i tn a  p r z y s w a ia ln o ś ć .

— Najpew niejsza ochrona przed rak iem  ziemniaczanym. —
R e fe r e n c ie  a g r o n o m ic z n y c h  z a k ła d ó w  n a u k o w y c h .  —  D o ś w ia d ­
c z e n ie  ferm y  U n iw e r s y t e t u  J a g ie l lo ń sk ie g o .  —  N a  d o g o d n y c h  

w a r u n k a c h  k r e d y t o w y c h  d o s ta r cz a :

J. 0. POTOM S r m i E  Sn. Akc.
BĘDZIN T elefon  Nr. 90 MŁŁOBĄDZ.

DO w ynającia jedno m ieszkanie. Bą- 
dzin, M ałobądz. Izydor F lak .
DO w ynającia  2 m ieszkania" po pokoju 
z ju ick n ią . Bądzin, Zagórska, dom B y li. 
Z POW ODU w yjazdu  m ieszkanie po­
jedyncze do w ynającia  w s ta ry m  budyń 
ku. Sosnowiec, P odgórska  12.

K upno i sp rzedaż

P óŁ C IĘ Ż A R o W K A  „C hevrolet" na 
chodzie cło sprzedania . W iadomość 
,.E xpres“ Bądzin.______________________
P A R C E L E  budow lane w okolicy D ą­
browy po niskich  cenach. W iadomość 
S tan isław  Jankow ski (na dziew iątym ). 
N U M ERY  przepisow e do num eracji 
m ieszkań. Poleca w cenie 15 gr. K aczm a 
rek. Sosnowiec, C iasna 8 w podwórzu. 
M A G IEL nowego system u czeską, w 
dobrym  stan ie  do sprzedania . Sosno-.
wiec, Robotnicza 24, u w łaściciela.____
SPR ZED A M  gram ofon  z p ły tam i i ro ­
wer. Sosnowiec. Czysta 4. S z ta fij___

Cefiy zniżane
3 io to g ra fje  pocztówkowe arty styczn ie  
w ykonane zł. 5.—, (i fo to g ra fii i po rtre t 
zł. 10.— w zakładzie M ichała Stelrna- 
szezyka, Sosnowiec - Pogoń, O rla 4, 
p rzystanek  tram w ajow y, ul, Żeromskie 
go
PR A C O W N IA  kołder" p rzy jm u je  zamó 
w tenra. oraz s ta re  k o łd ry  przerab ia, 
Sosnowiec, 3-p:o M aja 5, w podwórzu, 
M ąrja  Gfudbiew ićzow a.
SPR ZED A M  sklep spożywczy z kon cel 
s ją  ty ton iow ą i tow arem  od zaraz. 
W iadom ość w  ad m jn istra c j i  „E:-:presu“ 
T A P IC E R  sp rzedaje  kozetki po 45 zł. 
Sosnowic*-.. K o łłą ta ja  10 o ficyna I I  p ię­
t r o .   ____
O K A Z Y JN IE  do sp rzedan ia  row er mą- 
ski. Pogoń. B ędzińska 37 m. 8.
R E P E R A C JA  h arm  oni j, gram ofonów , 
w szelkien is irum en tów  m uzycznych. 
H arm o n ja  stoliczkow a na  1 nóżce, ręoz- 
n a  chrom atyczna, żółta  180 zł. Kom­
p le ty  do wszelkich harm on ij. Sosno.

ee . Rie!ce, N aru tow icza  38. R u tkow ­
sk ą    .
SPR Z E D A M  bryczką - w olantów ką i 
powóz. Bądzin, W ap ienna  26. telef. 7.95. 
STÓŁ, szafą, p arą  łóżek dąbowych i 
g ram ofon  sprzedam . W iadom ość: Po-
goń, E lo rjań sk a  11 u D ynusa.________
O K A Z Y JN IE  sprzedam  now y lu k su , 
sowy row er, g ram ofon  duży. 25 płyt. 
W iadom ość Bądzin - K saw era, P a ry - 
ska  7. D obrow olski.
O K A Z Y JN IE  o tom ana gobelinow a do 
sprzedania , bardzo tanio , ulica K uźni- 
ca 17. Ledwoch.
DO sp rzedan ia  2 row ery  dam ski i mą- 
ski i gram ofon, albo zam ienią na ro ­
wer. Sosnowiec. D ańdow ska, Szosowca
31. Nohis K aro l. ______________________
PA <tHY. em alje, lak iery , pokosty po 
cenach zniżonych poleca: Nowoczesny 
Skład A pteczny, Sosnowiec, S taropo- 
gońska 2.______
NA  świą a. K ażda gosuodyni oszczą- 
dzi, p rzy rząd za jąc  piwo z „E k strak tu  
P ro sp eritę"  50 szklanek 1.20. w ysyłka 
ta kże pocztą. Sosnowiec. E lo rjań sk a  20. 
KOZY na okoceniu do sprzedania . Sos 
nowiec. E lo rja ń sk a  20. ______

C l o w n i e
dziecinne w łasnej w ytw órni, m ocne i 
tan ie  cd N r. najm nie jszego  do n a j­
większego. poleca A. K ow alski Sosno. 
wiec, ul. Czysta, k olo K asy Skarbow ej, 
S K L E P  do sp rzedan ia  p rzy  kościele w 
Sosnowcu. IJI. K ościelna, B an a szewski. 
SPR ZED A M  w dobrym  stan ie  g ram o­
fon z p ły tam i. Sosnowiec. S ielecka 32. 
K orlacki. _______________
O K A Z Y JN IE  ZA BEZCEN  K O Z E T K I 
do sp rzedan ia  w zakładzie tapicer- 
skim. Sosnowiec. D ęblińska 5. 
SPR ZED A M  szafą, b iurka, toaletą, sto- 
ły  dąbowe. Sosnowiec, u lica D ek ierta  8 
u sto larza. ________
S K L E P  z tow arem  spożywczy do sprze 
dania tanio . Sosnowiec. Sielecka 6. 
Ga łkowa. ____________________
DO sprzedan ia  dom 7 ubikacji w Ł agi- 
szy. W iadom ość: Łagisza, Kruszcz.

Oiomanę

M E C H A N IK  na sta łe j posadzie, la t  33 
ożeni sią z panną posiadającą niew ielki 
posag. O ferty : Katowice, M łyńska 16. I I  
p. B iuro.______________
PA N N A  sym patyczna, la t 32 posiadają­
ca parą  tysiący złotych, wyjdzie za ko 
le ja rza  lub pocztowca. O ferty : K atow i 
ce. Młyńska 16. II. p. B iuro.____________
f p H l l  Z g u b i o n e  d o k u m e n t y

D ZIU RSK A  E lżbieta zgnb;ła leg ity ­
m acje zasiłkową, w ydaną przez P . U. P. 
P. Zawiercie.

__________ _____________ Nr. 73.

PRZY BY ŁA  M aciej zgubił leg itym a 
eję  zasiłkow ą, w ydaną przez P. U. P, 
P. Zawiercie.
D U R N IEW IC Z Rom uald zgubił l e g i  
tym ację  zasiłkową, w ydaną przez P o  
sredn ictwo P r acy Sosnowiec. 

ZGUBIONO dowód osobisty- kolejow y 
Nr. 39283, książką wojskową, w y d a n ą  
przez P. K. U. Sosnowiec, J a n  Za d r  os. 
O R PIC H  W aw rzyniec zgubił wyciągT. 
ksiąg  ludności, w ydany przez m a g is tra t 
czeladzki. __________
SZCZYRBA J a n  R obert zam ieszkały w, 
Niwce zgubił książką wojskową, wyd*
ną  przez P . g .  U. Będzin.__
M U SIA L IK  F ranciszek  zgubił książką 
wojskową, w ydaną przez P . K. U. Za 
wiercie.

PO R T R E T  z p assepartou t 3 zł. 50 gr. 
Surow e powiąkszenie 95 gr. ty lko  dla 
odbiorców wiąkszej ilości. P racow nia 
portretów , Sosnowiec. P iłsudskiego 14. 
DO sprzedania sklep spożywczy w raz 
z towarem , pokojem  i kuchnią, przy 
ul. P iłsudskiego. W iadomość w adm i- 
n is tra c ji._________

DYRDA A ntoni zgubił książką wojsko- 
wą, w ydaną przez P . K. U. Sosnowiec. 
JA N  Boszkiewicz zgubił książeczką woj 
skową, w ydaną przez P . K . U. Pińczów, 
i dowód osobisty w ydany przez S taro  
stwo Pińczów. _________
LEŻEŃ W acław  zgubił dowód osobisty  
w ydany przez gm iną Miechów pow. mia 
chowski. ____________
b„ ZŁOTYCH nagrody  o trzym a oddaw" 
ca zgubionych dokum entów  M arii Bau^ 
m inger. Zgłoszenia H law ski, Bądzin,
M ałachow skiego 1.

R Ó Ż N E

dyw anow ą sprzedam  tanio. Sosnowiec, 
1 M aja 14.____________________ _______
SPRZED A M  m aszyną do szycia okazyj 
nie, czółenkową dobrze szyjącą za 90 zł. 
i bąbenkową. N iwka, 1-go M aja 27. Ce-
br a t . _______
SPR ZED A M  wózek dziecinny w do­
brym  stanie. Sosnowiec, N owopogońska 
12, m. 10._____________
SPR ZĘD A M  okazyjnie szafą dąbową. 
Pogoń, M ajow a 18. W iadom ość u sto­
la r z a ^
K R E D E N S  duży, ładny, nada jący  sią 
do kuchni i pokoju tanio  sprzedam . So
snowiec. M iła 2. S tolarz.______________
W Y SPR ZED A Ż: powóz, dwie bryczki, 
uprzęże wyjazdowe i robocze. Ceny ni 
śkie. Sosnowiec, Sienkiew icza 1.
PL A C  80 prątów  okazyjnie do sprzeda 
n ią  przy ul. Dziewiczej w Sosnowcu. 
W iadom ość: Gałecki, ul. W arszaw ska 
N r. 14. ■
B IU R K O  dam skie, komodą, kanapą 
skórzaną i inne meble sprzedam . Sosno 
wiec, D ziewicza 11/8.
SPRZED A M  harm onją stoliczkową, no­
wą 500 zł. Sosnowiec, P rezyd. Mościckie 
go 14._____________________
M ASZYNA do szycia gabinetow a k ry ta  
do sp rzedan ia  tan io  Józef Guzik, W ieś
Bór, gm. Niwka. ________________
N A -TT A.NIEJ można sią umeblować w 
zakładzie sto larsk im  St. M akarewicza. 
B ędzińska 40. N a r a ty  i na gotówką. 
MASZY’NY do Bzycia bąbenkową gabi 
netow ą z czterem a szufladam i i Singe 
ra  bąbenkową praw ie nową sprzedam  
za 275 zł., czółenkową za 170 zł., okazyj 
nie gram ofon dwu sprążynow y za 130 
zł. Sosnowiec, N arutow icza 20 w T argu  
Sieleckim . H a rlak.  _________
DOM w Strzem ieszycach W ielkich, 4 
ubikacje, ogród, ogółem placu 30 p rę­
tów do sprzedania. W iadom ość: Strze 
mieszyee. M ojchowizna, K ry n icki. 
B A ŁTY K  dwie 6 m orgow e parcele  z la ­
sem przy  s tac ji, proste połączenie z 
G dynią po 4000 — w pła ta  1000 zł. Place 
przy  s tae ji pod GDYNIĄ po 10 000 — 
w pla ta  3000 zł. Place nad Morzem po 
3000 — w płala  790— zł. Reszta ceny po­
zostanie długie la ta  na hipotece, sprze 
daje  M akowski. W ejherowo, ul. K lasz­
to rna  9. Pom orzeł_____
„CHĘjV RO LET“ 6 osobowy w dobrym  
stan ie  do sprzedania. F ilja  ,,Expres" 
Grodziec. ________________
BARDZO tanio  do sprzedania  zakład 
fry z je rsk i z powodu gw ałtow nego wy­
jazdu  w powiatowem  mieście, by t za­
pew niony, jeden ebrześćjański w cen­
trum  m iasta , dobrze urządzony, oraz po 
kój m ieszkalny, czynsz zapłacony zgó- 
ry  na kilka m iesiecy. Włoszczowa. T. 
Błaszczyk. W oj. Kieleckie.
W S Z E L K IE  meble używ ane zakupuje 
domowe, biurowe, sklepowe, oraz sprze 
daje z dostaw ą na pow iaty Będziński i 
K atow icki. Żądajcie prospektów  bezpłat 
nie. Józef Błach. D ąbrow a - Górnicza, 
K onopnickiej 21.
SPRZED A M  wózek dziecinny. Sosno- 
wiec. A leja 20. T ronow.
P L A C E  do sp rzedan ia  w Zogórzu. W ia 
domość u J a n a  Żyłki w Zagórzu, Ko 
ścielna 42.

M a try m o n ia ln a

Z A K ŁA D  tap icersk i Szerm an Sosno­
wiec, YYarszawa 22 p rzy jm uje  wszel­
kie obstalunk i i reperacje  w zakre* 
tap icerstw a  wchodzące, oraz sprzedaż 
otom an, kozetek i krzeseł. Ceny konku 
rencyjne.____________
W RÓŻKA w róży w iedzą ta jem ną, po­
kazu je  narzeczonego, narzeczoną. P rzy j 
m u je  cały  dzień od 2—3 zł. SosnowieĄ 
K rzyw a 1. I I  p ię tro  w podwórzu.
PA SY  do elegancji lecznicze, na m iarą 
i gotowe „Rozalja". Sosnowiec, Dębliń- 
ska U. __________

Frsetwót w sztuce  
fonograficznej

6 zdjąć pocztówkowych artystycznie  
w ykonanych

każde w  lanej pos-e zł. 10 —
zakład fot. „Studjo", Sosnowiec, 3-gt? 
M aja 23, vis a v is kościółka kolejowego, 
K U RSY  SZOFERÓW  M ECHANIKÓW
1 WARSZTATY’ SAM OCHODOW E 
St. K onopki. P rom yka 9. Zapisy aa  na 
w y kurs. codziennie. N auka p ła tn a  ra ­
tam i, gw arantow ana. P rak ty k a  > ■'•'y 
w irażow a. K u rsy  p o s ia d a ją ' Model* 
w p rzekro ju  różnych pojazdów  Mechs- 
niczn ych
2 SAM OCHODY ciężarowe nowe def 
w ynającia. W iadomość: t elef. 10.25.

Lombard Prywatny
w zyw a zain teresow anych do wy kupna 
zastaw ów  r t  jpóźniej do 17 m arca 193L 
DYPLOM ÓW  AN A kosm etyczka Ewa 
H am burgerow a wznowiła przyjęcia. 
W szelkie zabiegi kosm etyczue najnow - 
szemi m etodam i i ap a ra tam i. S tałe  przy 
ciem nianie brwi najnow szym  sposobem 
francusk im . Sosnowiec, ..K alotcehnika" 
P iłsudsk iego  12, lew a oficyna I p., tele .
fon 11-45._____________________________
P A N A  C zajera  z Grodźca proszą a 
p rzy słan ie  książek. M. P e łk ówna. 
W SPÓ L N IK A  do a u ta  poszukuje c*d
zaraz. Sosnowiec, S ielecka 6, Gałka.__
PL A N Y : ua budynki. inst. kana liza­
cyjne i wszelkie inne w ykonu je  po ce­
nach konkurency jnych . W iesław  H ry- 
ean — D ąbrow a Górn., D ąbrowskie- 
gq 21.____ t _________________
PR Z Y B Ł Ą K A Ł  sią pies w ilczur, jest 
do odebran ia : Bądzin, C ynkow a 38
M e rta .______________________ _________
ODŚW IEŻAM , p o łitu ru ję  meble. A dre­
sy proszą sk ładać w A d m in is trac ji dla
„M“.___________________________________
ZA d ług i m ojej żony Genowefy z Cu­
gowskich nie odpow iadam  i takow ych 
p łac ił nie będą od 11. 3. 31 r. J a n  D ryn
das, P la sk i , K rzyw a 1.________________
PO TRZEBN Y  spólnik do p iekarn i z 
kap ita łem  4-ch tysiący  złotych. W iado 
m ość: ul. Szczodra 6. m. 2 n a  dole, nie
k oniecznie fachowiec._________________ _
N A JT A Ń SZ E  źródło zakupów  w yro­
bów żelaznych, farb , przyborów  m ala r 
skich. H. S. O strow iecka. Sosnowice, P ił
sudskiego 50.__________________________
U W AGA. F unkcjo n ariu sze  P o lic ji P ań  
stwowej. Z aw iadam iam  w szystkich, że 
I-szy kurs szoferski specjaln ie d la  Pol. 
Państw ow ej rozpoczął sią przy ku r­
sach szoferskich S tan isław a K onopki w 
Sosnowcu, P rom yka 3, od dn ia  3 hm. i 
zapisy  trw a ją  do 17 bra. codziennie od
9 rano  do 8 wieczór. K onopka._________
OSZCZĘDNOŚĆ, czystość, wygodą m a 
każdy, używ ając do podpalenia piw-a 
nowy w ynalazek zapalacze .„Raz - dwa 
- piąć" bez drzewa. D ykty, fornm ry, 
treg ry . żelazo na obręcze, kafle  w yboro 
we, cegły szamotowe, zapraw a szam ota 
wa, koks węglowy, d ru t kolczasty, stal 
na ry so ry  i w apno gaszonp sprzedają  
Ch. Fiszel. P iłsudskiego  40. Skład żelasa

* * * * * * * * * * * * * *

O g ł a s z a j c i e  s i ę  
w  „ E Y P R I N T P  7 A r j F . F P T \ «
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